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(Skład ministerstwa uzupełniony. — Klęska 
autonomistów. Co dalej? prawdopodobne ustąpienie 
Walkenhsyna | Prażaka, — Hr. Taaffe i Polacy. — 
Dr. Ziemiałkowski. — Sprawa Heratu. — Traktat 
z 1859 roku. — Propozycje Beaconsfielda, — Pro- 
pozycje Moskwy. — Głosy dzienników o nowych mi- 
nistrach przedlitawskich. — Zkąd Kriegsau mini- 
stren skarbu? — Burdy p. Stremajera w komiaji 
budżetowej. — Koleje krajowe w komisji kolejowej. 
= Projekt ustawy o komasacjach, —' Krżys kro- 
acka), 


Od wezoraj jest już w Wiedniu skompleto- 
wany skład ministerstwa austrjackiego, które 
nazywa: Się od pięciu miewięcy ministerstwem 
koalicyjnem. Zwykle koalicyjne ministeritwa tam 
się tworzą, gdzie stronnictwa są tak rozbite, iż 
niema większości parlamentarnej. W Austrji zaś 
postanowiono utworzyć koalicyjne ministeratwo, 

o iá autonomiści mają większość. I two- 
rzogo je przez pięć miesięcy, & rezultat jest 
dziwnego rodzaju. -Parlamentarna większość au- 
topomiCzna jest reprezentowana w składzie mi- 
nistęrstwa przez dwóch ministrów, a mniejszość 
eentralistyczna przez pięciu! Centraliści w ra- 
dzie ministrów będą więc decydować ! 

Całę więc przesilenie w ministerstwie skoń- 
czyło sią klęską większości parlamentarnej, 
klęską antonomistów, pierwszą kampanię parla- 
mentąrną przegrali. Na początku kampanii hr. 
Taaffe traktował z Polakami o wzięcie udziału 
w składzie ministerstwa i kazał im czekać tyl- 
ko.chwili odpowiednej, to uchwalenia ustawy 
wojskowej, to bośniackiej. Jeszcze w ostatnich 
czasach traktował z dr. Dunajewskim o tekę 
ministerstwa handlu, A skończyło się na zupeł- 
nem pominięciu tak Polaków jak i innych auto- 
nomiatów w kealicyjnem ministerstwie | 

Cóż będzie dalej? Dotąd większość autono- 
migtów, popierała rząd. Tylko na niej opierając 
się, istnieć mógł. A popierali autonomiści rząd 
w. przekonaniu, iż przy skompletowania mini- 
sterstwa ich reprezentanci przyjdą do steru, do 
włądzy, Czy będą hr. Taaffego i ministerstwo 
eale i dalej popierać ? lub czy przejdą w oppozy- 
cję pó ostatniem -doświadczeniu ? 

_ M matury rzeczy powinniby autonomiści 
Pójść w oppozycję, skoro w duchu centralisty- 
czugm uzupełnione zostało ministerstwo. Ależ 
w ministerstwie zasiada dwóch reprezentantów 
większości antonomicznej, Falkenhayn i Prażak, 
więc jake ta prowadzić opozycję przeciw wła- 
sanym członkom ? 

Aby umożliwić opozycję stanowczą i silną 
większości: autonomicznej, potrzeba, aty pp. Fal- 

ayn i Prażak nstąpili z ministerstwa, w 
którem są w mniejszości. Gdy zamierzano oddać 
tekę oświaty autonomiście, chociażby Niemeowi, 
Pp. Stremayer, Horst i Korb oświadczyli, iż na 
ten wypadek ustąpią z ministerstwa; gdy teraz 
tekę oświaty oddano czystemu centraliście, to 
kolej nstąpienia przyszła na pp. Prażaka i Fal- 
kenhayna. Ich ustąpienie może dopiero rozwią- 
zač ręce większości autonomicznej i swobodę 
jej przywrócić, potrzebną w opozycji. 

Ciekawą jednak jest rzeczą, co mogło skło- 

. hr. Taaffego, iż wbrew większości parlamen- 
tarnej uzupełnił gabinet w duchu centralisty- 
cznym ? Czy może jest pewnym, że jedna z frak- 
cyj autonomicznych, mianowicie polska, pod ża- 
dnym warunkiem nie pójdzie w opozycję, lecz 
da kię i nadal powodować ministerstwa i w ra- 
zie potrzeby nakłonić do porzucenia obozu au. 
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Biedny » Rigolo“ Dez g : 
kupić Axela miał mi kakano na decyzję swego 


"4 fw SJ area „9 nadzwyczaj nieszczę- 
A Kala am rada ga gładzi przez chwilę 
przęd źwierciadłem rade swoje włosy nakoni 
zdecydował się otworzyć ustą, 7053) nakoniec 

— więc sądzisz PAD, że dzięnniki ' 
palająe AN dodał słabym, ozpałyn, wal 
brzichómowey nieco szybciej: „Chc. s 
chic 7... Mój wujaszek ze złości zachoruj 
tączkę 1“ : 

Jaż gotów chwyta za 1a86CZ A spacerowa i 
zasadzà Ba bakier kapelusz. „Cho >, ar śnią. 
danie." Oba przyjaciele trzymaja” zyk s a 
schodzą pO tarasie do sztachet Tat ery van 
których vazekuje kabryolet Chrystian i 

à i otalają wię w kosztowne fatra, I p 
wiem prześliczna, mroźna pogoda zimoówó >, 
stjśn chwyta za cugle, a kabryolet pod 
więher uwożąc obu nierozłączonych Pr 
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do Kawiarni Londyńskiej. „Rigolo“ pocieszony matką i dzie 


DEN ORO 


jest bo- | wadzi 


zyjaciół rych, na koniec 


tonomistów a związania się z centralistami ?| przednich błędów. To też Beaconsfield osnuł|ty—a skończył dość niefortunnie. Było to przy 


Trudno odpowiedzieć na to pytanie, a nasz mi- 
nister dla Galicji był i jest dotąd przeciwny 
uzupełnieniu gabinetu chociażby jednym tylko 
Polakiem jako ministrem fachowym. Dlaczego 
jest przeciwnym? Czyby uważał to za szkodli- 
we dla kraju? Czy może kontrola taka byłaby 
mu nie na rękę? 


Zarówno jak w parlamencie angielskim tak 
też i w prasie londyńskiej sprawa Heratu stoi od 
kilku dni na porządku dziennym i zajmuje w 
najwyższym stopniu umysły polityków Albionu. 
Nabrała zaś ona głównie z tego względu tak 
niepospolitego znaczenia, że listy jen. Robertsa, 
o których już pisaliśmy — i dokumenta dyplo- 
mątyczne znalezione przez Anglików w archi- 
wach Kabulu, odsłoniły w całej pełni olbrzymi 
gpisek, osnuty przez Moskwę przed dwoma laty, 


a zmierzający do wywołania powstania w Ig- d 


djach. Według Pionniera plan spisku miał być 

Daas, z wielką zręcznością i znajomością rze- 

czy, a Bpiskewcy nie omieszkąli nawet na- 

przód podzielić się ziemiami angielskich In- 

dyl. Emir Afganistanu miał np. dostać w nagrodę 
ą zachodnią część Iadyj, aż po Lahorę. 

Były to jednak marzenia, które pierzchnęły 
odrazu pod mrożnym wiatrem rzeczywistości. 
Została z nich tylko nauka dla Anglików, aby 
nie lekceważyli zawziętości wrogów i postarali 
się już dzisiaj obmyśleć środki obrony przeciw 
ewentnalnym nowym kombinacjom moskiewskim. 
I naukę tę wziął rząd angielski jak się zdaje 
do serca, a pierwszym tego objawem jest fakt 
ten, że stara się naprawić krzywdę popełnioną 
na Persji w 1857 r. i oddać jej Herat, tę „perłę 
Wschoda* jak go zowią Persowie. 

Wiadomo bowiem, że w r. 1856 Persja wy- 
powiedziała wojnę Afganistanowi, wojska jej 
wkroczyły do Hoeratu, opanowały twierdzę i 
zajęły całą tę dawną perską prowincję. Owczesny 
emir Kabulu nie był w stanie pokonać Persów 
i byłby musiał Herat im odstąpić, gdyby An- 
glia, która wtedy uważała za właściwe prote- 
gować emira, a szkodzić Persji, zaprzyjaźnionej 
z Moskwą, nie była zagroziła Persji wojną, je” 
żeli natychmiast z Heratu nie ustąpi. Persja 
nie ustąpiła i rozpoczęła się wojna, w której 
szczęście sprzyjało Anglii. 

Po zbombardowaniu Muhamery i post- 
nięciu się wojsk angielskich aż do Szuszteru, 
zkąd jńż otwartą miały drogę do Teheranu, Per- 
sja, zawiedziona przez Moskwę i nie otrzymu- 
jąc od niej żadnych positżów,-uchyliia czoła przed 
potęgą angielską i za pośrednictwem Napoleona 
III zawarła w maja 1857 r. traktat pokoju z 
Anglią, na mocy którego zrzekła się na więki 
wszelkich swych pretensyj do Heratn. 

Minęło lat dwadzieścia i parę. Perjod czasu 
zdaje się nie wielki, a przecież w ciągu jego 
zmieniły się zupełnie stosunki na Wschodzie. 
Afganistan, który Anglia otaczała tak troskliwą 
opieką i o którym mniemała, że stanie się z 
czasem mocarstwem pierwszorzędnej siły, a tak- 
że przedmurzem jej przeciw Moskwie, zawiódł 
ją pod każdym względem. Natomiast Persja, ska- 
zana na upadek przez polityków angielskich, ro- 
sła w bogactwo i ludność, i stopniowo doszła 
do niepospolitego znaczenia wśród mocarstw 
Wschodu. Pomała też, zwłaszcza za rządów te- 
raźniejszego szacha, wyswabadzała się z pod 
wpływów Moskwy i wyrobiła sobie decydujący i 
samodzielny głos w sprawach dotyczących środ- 
kowej Azji. ; , 

O przyjaźń takiego mocarstwa ubiegać Się 
warto, chociażby kosztem przyznania się do po- 
patrzno tylko, Chrystjanie.., Możnaby sądzić..." 
Ale Chrystjan go nie słyszy, musi bowiem uwa- 
żać na konis, który dzisiaj kłusuje x niezwy- 
kłym ogniem; kiedy po chwili odwrócili się 
obaj na wązkiem siedzeniu, ażeby zlustrować 
piękną nieznajomą, ona zniknęła już w bramie 
domu, tuż obok ministerstwa sprawiedliwości. 

Idzie szybko pomięszana zatrzymując się 
niekiedy. Gęsta woalka twarz jej ukrywa, jakby 
szła na pierwszą schadzkę miłośną: zachowanie 
jej i ciemna bardzo bogata suknia mogą nasunąć 
podejrzenie, które jednak musi rozwiać się na- 
tychmiast, skoro usłyszymy nazwisko, o które 
spyta się portjera. Głosem pełnym głębokiej bo- 
lości wymienia nazwisko słynnego męża naaki. 

— Doktor Boucheran ?... Na pierwszem pię- 
trze prosto wschodów... Jeżeli jednak nie ma 
pani numeru, to niepotrzebną będzie fatyga... 

Ona nie nie odpowiada i szybko idzie na 
wschody ciągnąc za sobą dziecko, jak gdyby się 
obawiała, żeby jej portjer napowrót nie zawo- 
łał. Kiedy przyszła na górę usłyszała to samo: 
„Jeżeli pani nie zapisałaś się pół dnia przed- 
tem,, « 

= Zaczekam — odrzekła. 
ażący nie mówiąc więcej ani słowa pro- 
ściśnięci s przedpokój, w którym pacjenci 
nych, potem siebie siedzą na ławkach drewnia- 

ez drugi, również pełny cho- 


drzwi do więj,; 3 POWNĄ uroczystością otwiera 
rl sali, które natychmiast za 


jaśnieje radóścią, „Ogon koguci* jest mniej 3% wyróżnie : „Choteliś, zamyka z miną mówiącą 


Bpańy niż zwykle, ożywiony grą w wolanta | 
świetnym poiiysłom, że przyjmując na siebie 
winę Chrystjana skompromitujs wujaszka i 30- 
stanie bohaterem dnia w Paryżu. Kiedy prze- 


i . i 
jekdżają przez plac Vendome, pusty zwykle w gufitach staroświeckie zapadał 


Była to obszerną, g7ę5AĆ... więc czekajcie |" 
ak w ogóle we wazys dzo wysoką komnata, 


jaca Vendome z Przepyna starych domach przy 


j ścianami wykładane malowidłami na 


tym czasiu, jakaś młoda, elegancka kobieta, Blow owiadającć, gubiło FM fzjognomji sali 


| j dziecko za rękę stoi na brzegu cho- | nie bszarn 
dnika ! przegląda piliie “numera domów. Jego| wielkiego." materji, a międz 

królewska wykokeść, który £ pożądliwością lwa |wonej piusz0wJ ; y 
bulwarowego, poszczącego od kilka tygodni, spo- | kanapki 
Gląda z kozła na każdą spodniczkę, spostrzega | krosienkowy: 
ją Fuwraca się zdsiwióży Go Uhrystjara; „Po-luwikał po nad 


fotele innego koloru Pokryte “he : 
3 Pająk w guście Ludwika zh 
okrągłym stolem E oriei cęzan. 


+ 


stwa, na kominku stał zwykły 


We Lwowie, Czwartek dnia 19. Lutego 1880. 


plan naprawienia zadanej Persom krzywdy w 
1857 r. i wszedł w rokowania £ rządem tehe- 
rańskim, proponując mu, iż Herat przyłączony 
zostanie do ziem szacha pod trzema warunkami: 
że obsadzać go będzie wojsko mieszane złożone 
z Persów i z Anglików, pod komendą  jenerała 
angielskiego ; następnie, że dla ułatwienia ko- 
munikacji między tem wojskiem a Indjami, szach 
przyznaje Anglikom prawo wyłądowywania w 
jednym z portów zatoki b © prawo prze- 
du przez ziemiefranu aż do Heratu; i wresa- 
cie że nada Anglikom koncesję na wybudowa- 
nie kolei żelaznej między tym portem zatoki 
Perskiej a Heratem. A 
„ Wieść o tych rokowaniach pzzedarła się do 
dzienników angielskich; w skułók tego nastąpi- 
ła interpelacja w parlamencie, Na interpelację 
odpowiadsjąc, zaprzeczył Beaqgonsfield wszyst- 
kiemu, naturalnie przez wzgląd na Moskwę. Je- 
nakże zaprzeczeniu temu nikt nie dał wiary, 
nawet sama Moskwa, albowiem donoszą, że za- 
proponowała Anglii transakcję tego rodzaju : 
Moskwa zrzeka się zamiaru zdobywania Merwu 
i odwoła przygotowaną w tym celu ekspedycję, 
Anglia zaś nie odstąpi od traktata 1857 r. i 
nie odda Persji Heratu. Na tym stopniu, we- 
dłag dzienników angielskich, stoi ta sprawa o- 
becnie. Rząd angielski rozmyśla, na którą ma 
przechylić się stron f 


f 

Dzienniki centralistyczne nie radują się ani 
też się smucą uzupełnieniem gabinetu Taaffego 
pp. Conradem i Kriegsauem — to znaczy, że są 
bardzo zadowolone, radości tej jednak objawić 
im nie wypada. Gdyby cobądź przykrego było 
dla nich w tych nominacjach, wrzeszczeliby jak 
na sądny dzień we wszystkich Pressach, Blat. 
tach i Zeiłungach, Tylko p. Herbst miał zawo- 
łać, usłyszawszy o nominacji Kriegsana na mi- 
nistra skarbu: „Biedna Austrja*, co dzienniki 
centralistyczne powtarzają. 

Czeskie dzienniki są z tego zadowolone, że 
„przynajmniej zdjęto z p. Stremayera ciężar 
teki oświaty", uważając go za woga narodo- 
wości czeskiej, bardzo dla niej* szkodliwego. 
Zresztą wykazują, że ostatecznie stała się wola 
nie prawicy, która ma większość w Izbie po- 
słów, ale wola napastliwej i krzykackiej lewicy, 
gdyż x prawicy nikog. do uzupełnienia gabine- 
tu nie powołano. „Jeżeli, co jeszcze nie jest pew- 
nem, pisze Politik, br. Kriegsau do autonomi- 
stów należy, to żywioły ONE ne i auto- 
nomiczne równcoważą się w gabinecie, i decyzja 
w ręku Taaffego spoczywa. Naród czeski zaufał 
Taaff:mu, acd postępowania gabinetu, teraz już 
zupełnego zależeć będzie, czy się nie zawiódł.* 

Zapewniają, że br. Hirit dlatego tylko 
mianowany został ministrem skarbu, że poprzód 
już był zawiadomiony iż jest mianowany mini- 
strem oświaty, tylko że w skutek wrzawy cen- 
tralistów, wywołanej memorjałem biskupów cze- 
skich i wnioskiem Liechtensteina, nominacja co- 
fniętą została — za co się br. Kriegsauowi sa- 
tystakcja należała. 

Nie spełniło się jedno życzenie centralistów, 
tj. aby sprawy wyznaniowe wyłączono od teki 
oświaty, i z teką sprawiedliwości zmotano, tj. 
nadal p. Stremajerowi pozostawiono. 

Na miejsce br. Conrada namiestnikiem dol- 
no-austrjackim ma zostać br. Possinger. Czesi 
morawscy niezmiernie się Ucieszą, że br. Pos- 
singer pójdzie teraz Dolną Austrję uszczęśli- 
wiać, a im da spokój. 


_ W komisji budżetowej d. 16. bm. p. Stre- 
majer ostatni raz odgrywał rolę ministra oświa- 


zegar z nieod- 
zowną Polyhymnią między dwoma świecznikami. 
Zupełny brak przedmiotów sztuki i ozdób wska- 
zywały, że właściciel icì jest lekarzem skro- 


mnym i pracowitym, któr! bez własnego stara- : 


nia się o to, stał się sławiym, i nie nie uczy- 
nił, ażeby tę sławę przywabić albo przynaj- 
mniej przyjąć należycie. 


etacie szkół przemysłowych w Czechach. Stre- 
majer wywodził, że w sprawach szkół fachowych 
poglądy narodowościowe wzrok zasłaniają. Jire- 
czek zarzucił mu, że znieważał narodowość cze- 
ską, — Stremajer odparł, że jest to przekręca- 
niem jego słów, — Jireczek wykazał mu pra- 
wdę ztego, co mówił przy rozprawie nad wsze- 
chnicą pragską (że profesorowie czescy możeby 
nie dorównali wymogom profesorów uniwersy- 
teckich), — Stremajer namiętnie replikuje, — 
Clam-Martinitz wykazuje mu, że istotnie obra- 
ził narodowość czeską, prezes komisji Hohenwart 
wzywa Stremajera, aby oświadczył, że nie chciał 
obrazić narodu czeskiego, — Stremajer wskazu- 
je na to, że przecie zgadza się na Złożenie 
wszechniey czeskiej. 

W komisji kolejowej d. 16. bm. wniósł p. 
Kozłowski, aby koleje drugorzędne, kosztem 
kraju, powiatu albo gminy zbudowane, przypa- 
dały kiedyś na rzecz kraju a nie państwa. Ko- 
misarz rządowy odparł, że to było by sprzeczne 
z ustawą kolejową, i rząd nie mógłby przedłożyć 
do sankcji projektu, który by uchylał prawo 
przypadłości na rzecz państwa. P. Herbst wy- 
jechał nawet z konceptem, że tu chodzi o udzielne 
prawo monarsze. P. Kozłowski widząc niepodo- 
bieństwo przesadzenia tej poprawki w ustawie, 
cofnął ją, ale zapowiedział rezolucję w tej myśli. 

Wszelako p. Rieger podniósł tę poprawkę 
w odmiennej formie, że „co do kolei drugorzę- 
dnych, które nie otrzymują od państwa pomocy 
finansowej, upoważnia się rząd do odstępywania 
od ustawy o koncesjach kolejowych z r. 1854“, 
oświadczając, że byłoby to krzywdą, aby kolej 
przez Czechy zbudowana, miała kiedyś przypaść 
Bukowinie, i że dlatego w sejmie będzie głeso- 
wał przeciw wszelkiemu przez kraj subwencjo- 
nowania kolei, któraby państwu przypaść miała. 
P. Weeber wywodził, że taki przepis mógłby 
uchwalonym być tylko za porozumieniem z Wę- 
grami. Tilszer (Morawiec) ze względu na rezo- 
lucję p. Kozłowskiego nie poparł Riegera, któ- 
rego wniosek ostatecznie 17 głosami przeciw 10 
odrzucony został. > 

Następnie przyjęto rezolucją p. Schwaba, 
wzywającą rząd do zrewidowania wszystkich 
ustaw, dotyczących kolei. A 17 głosami przeciw 
3 przyjęto rezolucję p. Kozłowskiego, wzywają- 
cą rząd, ahy przy rewizji ustaw kolejowych zba- 
dał, czy państwo może całkiem lub z pewnemi 
ograniczeniami zrzec się prawa przepadłości do 
kolei, przez kraj zbudowanej lub a | z 
wanej; tudzież aby wnosił przedłożenia W razie, 
gdyby przed tą rewizją okazała: siężgonieczność 
odstępywania od ustawy Z g. SE - 

Wniesiony najpierw w. izbie panów projekt 
ustawy o kęmmasacjach gruntowych nie doszedł 
nas jeszcze w całej osnowie. U ile Ztfeki wno 
sić możemy, prawa sejmów w tym względzie nie 
zupełnie są uwzględnione, 


W Kroacji przesilenie, Ban Mazuranicz wy- 
stosował do Tiszy memorjał, wykazujący potrze- 
bę, aby jeszcze przed ostatecznem  zebraniem 
się deputacyj regnikolarnych reszta Pogranicza 
wojskowego do Kroacji wcieloną została, a wte- 
dy Kroaci natychmiast zawrą ugodę z Węgrami. 
Tisza osobiście przedłożył tę sprawę cesarzowi, 
wywodząc, że rząd węgierski z zasady nie sprze- 
ciwia się sprowinejalizowania Pogranicza, ale że 
uczyni to tylko dla Kroacji Węgrom przyjaźnej, 
co się właśnie przy zawieraniu ugody okazać 
może. Zdaje się, że cesarz przystał na wywody 
Tiszy; Mazuraniecz został powołany do Wiednia, 


1 po audjencji u cesarza zaraz wrócił do Za- 


EEEE TETRA 


dać go właścicielowi. Po zatrudnieniu w szpi- |nej snkni. 


Rok. XIX. 


Przedpł i ogłoszenia rzyjmają 
We iżby z eo) pc Nat. 

Plac Halicki w W. Ulanieckich, Ofle- 
4, Paris, 
Raczkow= 


szenia w Paryżu przyjmuje wyłącznie dla 
Nar.“ ajencje pana Adama, Rue Clément, 
prenumeratę zaś . pułkownik 
ski, Faubourg, Poissonniere 88.; w Wiednia 
RP. Haasenstein et Vogler, nr. 10 
L Rae pa DEL. Daabe Om. Es 

e . L., Daabe ot t- 
xinilianstrasse 8.; w Frankfurcie nad Menem w 


An- 
Reklamy w rubryce „Nadesłane* 
20 et. od wiersza, 


2% = 


grzebia. Słychać, że Maznranicz ustąpi, a miej- 
sce jego zajmie albo Pejacewicz albo Bedeko- 
wicz (minister dla spraw kroackich). W Kroacji 
szerzy się nienkontentowanie. 


Sprawy Koła polskiego wa Wiedniu. 
przez 
Teofila Merunowicza. 
y. 
(O projekcie opodatkowania nafty.) 
(Dokośczenie.) 


Usiłowaniom delegacji polskiej przy trakto- 
waniu ugody z Węgrami w r. 1877 udało się 
przeprowadzić postanowienie, 
już wówczas akeyza od nafty 
przyszła do skutku, i zaprowadzono 
od zagranicznej nafty w wysokości 8 złr. w zło- 
cie od 100 kilo eporco tj. 100 k. wagi z beczką 
razem, co wynosi po doliczeniu różnicy ażia i 
20 pre. wagi za beczkę po 4 złr. 88 et. ochro- 
ny cłowej dla miejscowego wyboru. 

Nawiasowo powiedziawszy, była to niemal 
jedyna koncesja dla Polaków, przyznana im w 
nagrodę za bezwarunkowe popieranie ugody z 
Węgrami. - "AG 

Obecnie projektuje rząd zaprowadzeńie ak- 


od cetnara metr., co z dołiczeniem 17 pre. ażia 
złota i 20 pre. tary wyniesie około 11 złr. 70 
et. Z pozoru możnaby przeto wnosić, iż różnica 
pomiędzy fiskalnem obciążeniem zagranicznego 
produktu a miejscowego miałaby pozostać przy 
nafcie czyszczonej, do oświetlania przydatne 
mniej więcej taka sama, jaka jest obecnie, 
4 złr. w. a- 

Co się zaś tyczy cła od ropy surowej, z za- 


wedle wniosku rządowego i nadal w tej samej 
wysokości, ile obecnie wynosi (60 ct, cyc 
od 100 kilo sporco) pomimo znacznego pódwyś- 
szenia cła od nafty czyszczonej. ` i 

W kołach parlamentarnych kolportają zwo- 
lennicy wniosku rządowego zdanie,- jakoby pro- 
jektowana akcyza dla galicyjskiego przemysłu 
naftowego nie zawierała żadnego. niebezpieczeń- 
stwa; „zachowując taki sam stosunek ochroRny, 
jaki obecnie istnieje. Innego jednak są zdania 
nasi właściciele kopalń i destylarni naftowych, 
oni z troską prawdziwą oglądają się na to, ja- 
kie stanowisko zajmie Koło polskie wobec tej 
sprawy — czy weźmie. onc zagrożony wnio- 
skiem rządowym galicyjski przemysł naftowy w 


opieką, lub nie ? PE / 


GWSE į oa, 

kładnie właściwości tak produkcji jakoteż i ban- 
dlu naftą, że to nie jest prawdą, jakoby oehro- 
na cłowa dla nafty galicyjskiej w porównaniu 
z amerykańską wynosić miała 4 złr., jak pospo- 
licie sądzą — a to najpierw ze względu na fi- 
zyczne właściwości nafty galicyjskiej. 
Mianowicie : > : 

1. Nafta amerykańska jest gatunkowo lżej- 
szą od galicyjskiej gdyż 100 kilo nafty amery- 
kańskiej zawiera około 5 litrów więcej niż taka 
sama waga galicyjskiej nafty (waga gatunkowa 
gal. nafty wynosi 820, amerykańskiej 790 ni, 
czyli tysiącznych części wagi wody). Ta właści- 
wość galicyjskiej nafty zniża w obrocie handlo- 
wym. jej cenę o 1 złr. 50 cnt. i 

„2. Surowa ropa galicyjska wydaje znacznie 
mniej oleju do oświetlania niż ropa amerykań- 


Zewnątrz słychać co chwilę odgłos 


granicy sprowadzanej, to miałoby ono pozostać - 


A jaka to sławal; 
Taka, jaką tylko może dać Paryż, jeżeli tem: 


talu oddaje kilka wizyt, poczem spieszy do do-| dzwonka, oznajmujący przybycie nowego pacjen- 
mu i natychmiast zaczyna ordynować, często-|ta. Niekiedy jaki pacjent obejrzawszy pełne 
kroć zapominając nawet o jedzeniu. Konsulta-|przedpokoje, otwiera drzwi do sali i. cofa się, 
cje trwają do poźnego wieczora. widząc, że i tam pełno, powraca jednak po. krót- 

Dzisiaj zaledwie uderzyła godzina dwuna- |kiej rozmowie ze służącym, i z rezygnacją sia- 
sta, zapełniła się już szczelnie sala amatne Bipa między innymi. U pana Boucherag ajo ma 
trwożliwemi postaciami; pacjenci siedzą wzdłaż ; żadnych protekcyj. Wyjątek stanowią tylko pa- 
ściany lub naokoło stołu przeglądając książki i cjenci, których przysełają doń -paryscy lub: za- 


zająć się zechce — sława rozprzestrzeniona po | pisma ilustrowane. Kiedy kto nowy wchodzi, miejscowi koledzy; ci, posełają swoje karty i 0- 
wszystkich warstwach spiłecznych, wciskająca |mało który z nich nawet się odwróci. Każdy za- sobno bywają wpuszczani do gabineta. Tacy 
się wszędzie w górne i done okolice, rozlewa- |jęty jest tylko sobą, każdy drży trwożliwie, co pacjenci odróżniają się od innych familijnem, pe- 
jaca się zagranicą, napeniająca sobą Europę |też powie lekarz wszystkowiedzący. Głuche mil- wnem siebie obejściem, niespokojnie chodzą po 
całą: a trwa ona już od lat dziesięciu, ciągle czenie panuje do koła; fizjognomie smutne, bo- sali, spozierają co chwilę na zegarek, i niecier- 


niezmienna, ciągle w jedrakiej sile, uznawana 
przez publiczność i kolegów jako rzecz należna 
prawdziwej mądrości a nie zamaskowanemu 
szarlatanimowi: Panu Botcheran zapewniła tę 
nadzwyczajną sławę i wzkcie nietyle cudowna 
jego zręczność jako chirurga, wybitny talent pro- 
fesorski, lub znajomość natary ludzkiej, ile 
wzrok nadnaturalny, pravie proroczy, którym 
się odznacza, wzrok jamiejszy i pewniejszy, 
niżeli stal instramentóy, wzrok wielkich 
poetów i myślicieli, tworzący z nauki czaro- 
dziejstwo, wzrok który ol razu sięga do głębi 
rzeczy i nigdy się nie nyli. Orzeczenia jego 
przyjmuje publiczność jak wyrocznie delfckie, 
z wiarą ślepą, bezwarunkową. Jeżeli powie: 
„Nie nie brakuje...* w tej chwili kaleki i chorzy 
odchodzą uzdrowieni; stąd owa popularność, 
która na doktora Boucheran:bez przerwy działa 
tak przygniatająco, że ma nie pozostawia pra- 
wie czasu, aby mógł odetchnąć. Jest on star- 
szym lekarzem w jednym z pierwszych szpitali. 
Każdego poranku odbywa przegląd chorych w 
szpitalu z jaknajwiększą doskonałością w towa- 
rzystwie gromady uczniów, którzy Cisnąc Się 
za nim chwytają jak klejnot każde jego słowo, 
a gdy zażąda wszyscy razem podają mn swoje 


instrumenta; Boncheran bowiem nigdy nie nosi 
ze sobą własnych przyrządów, tylko pożycza 
na chwilę instrument, którego potrzebuje od|ko lekkie westchnienie, przytłamiony kaszel, 
którego "E obecnych, i regularnie zapomina od- | powstrzymywany jęk bolų, lub szelest poprawio- 


! 


me | 


|resne, apatyczne, czasem tylko wzrok którego pliwią się, że w salonie ordynacyjnym jeszeze ci- 
lz chorych zabłyśnie srogim płomieniem bolu. cho, pomimo, że godzina dwanasta jit minęła. 
| Kobiety zachowują jeszcze resztki towarzyskiej A ciągle nadchodzą nowi i coraz tò nowi pa- 
ogłady, niektóre nawet usiłują boleść zamasko- cjenci 26 wszystkich warstw i kół społecznych, 
wać, natomiast mężczyźni, oderwani od zwykłej od bogatego bankiera, dla którego słażący jat 
pracy, od czynnego życia, zdają się być bardziej od rana zajął dwa krzesła, aż do biednego urzę- 
pognębieni, i o nie się nie troszczą. Pośród dniczyny, który mówi do siebie: „Niech kosztuje 
wszystkich tych chorych egoistów przybyła do- co chce... trzeba się poradzić doktora Bou- 
pieroco matka z małym towarzyszem tworzą cheran...“ Widać tu wszystkie rodzaje ubiorów 
wzruszającą grupę; chłopczyk jest nadzwyczaj i toalet, najkosztowniejsze kapelusze damskie o- 
delikatny, blady, z twarzyczką zawcześnie ze- bok najbiedniejszych czepeczków, stare, ZROGZO- 
starzałą boleścią, w której tkwi jedno tylko ne gorseciki obok ciężkich sakni jedwabnych; 


t 


oko — ona jest nieruchomą, jakby skamieniała równość tryska tu łzami z ÓCE zaczerwienionych, 
j i |jaśnieje z czół boleścią pooranych, widoczną jest 

od strasznej trwogi. 1J J Nan 
Znudzone długiem czekaniem dziecko wstaje, w smutku i trwodze, które napełniają salę wiel- 

i trwożliwym, niepewnym krokiem idzie do stołu, kiego lekarza. r 

aby wziąć sobie jednę z książek z obrazkami;! Między tymi, którzy najpóźniej przybyli 
niezgrabnie wyciąga rękę i trąca jakiegoś tho- zwraca na siebie uwagę silny wieśniak, z ja- 
rego. Trącony rzucił na nie tak zgryźliwym, snym włosem, szeroką twarzą i półtążnemi bar- 
złym wzrokiem, że dziecko strwożone powraca kami, który przyprowadził małą nieszęzęśliwą 
bez książki na swoje miejsce. Siada na krzesło istotę, opierającą się jedną ręką na Bim, a: ira- 
i oparłszy głowę o poręcz, siedzi bez ruchu jak gą na kuli. Z wzruszającą czułością tuli ojciec 
wszyscy ciemni; robi ono wrażenie ptaka ze zła-, biedne dziecko, schyla pod nową bliuzą jeszcze 
manem skrzydłem. 24 miś i niżej „kark pochylony od ciężkiej pracy, bierze 
W sali panuje takie milczenie, jakby w tem dziecię na twarde, spracowane ręce i sądza në 
zgromadzeniu oczekującem porady wielkiego dok- krzesło. „Czy ci tak dobrze? — Wyciągnij się 
tora puls bić przestał, jakby je jakieś odrętwie- | dziecino moja... Zaczekaj, przyniosę ci zaraz po- 
nie opanowało. Od ezasu do czasu słychać tyl- | duszkę...* Mówi głośno nie troszcząc się 0 nikogo 
i wszystkim przeszkadaa ,. aby. zdobyć stok i 
ldwa krzesła. Dziecko słabością wynizgozóne i 
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aka i różnicę jaka ztąd powstaje w kosztach de- 
st lacji oblicza dr. Mikołaj Fedorowicz z Ropy 
w powiecie Gorlickim na 50centów pr. 100 kilo. 

Ze względu przeto na fizyczne właściwości 
produktu galicyjskiego w porównaniu z naftą a- 
merykańską, wynosi różnica protekcyjna na ko- 
rzyść Galicji nie 4 złr. jak pospolicie liczą, lecz 
właściwie tylko 2 złr. wyrażnie dwa złr. gdy 
np. we Francji wynosi cło od importowanej z 
zagranicy nafty do oświetlania 0.700 wagi ga- 
tunkowej 47 franków za 100 kilo, zaś akcyza od 
destylatów krajowych 22 franki, premia ochron- 
na wynosi tam przeto dla przemysłu krajowego 
26 franków na cetnarze metrycznym. To wyglą- 
oir inaczej od austrjackiej ochrony 
celnej 

Jeżeli zresztą różnicą opłat fiskalnych po- 
między galicyjską naftą a amerykańską ma wy- 
nosić tylko 2 złr. na korzyść naszej nafty, to 
wypada pamiętać, iż obok projektowanej akcyzy 
tak właściciel kopalni jak niemniej także i wła- 
ściciel destylarni mają jeszcze płacić olbrzymie 
austrjackie podatki od swoich przedsiębiorstw. 
Ten podatek eięży na ich produktach, 1 wielkie 
zachodzi pytanie, czy wymieniona powyżej o- 
chrona ina dla galicyjskiej nafty zdoła zrów- 
noważyć ową bardzo znaczną różnicę, jaka za- 
chodzi pomiędzy opodatkowaniem produkcji w 
Ameryce a w Austrji. Nie mam pod ręką dat, 
wedle których mógłbym dokładnie wykazać, ile 
na każd 
rze rafinowanej nafty cięży podatków zarobko- 
wego, dochodowego itd. itd. opłacanych przez 
właścicieli kopalń i dystylatorów, a jaką kwotę 
podatków płacą od tej samej ilości towaru ame- 
rykańscy producenci. Lecz kto zna te stosunki 
chociażby powierzchownie, ten uwierzy bezwąt- 

ienia, iż owa dwu guldenowa ochrona celna 
karizo znacznie się umniejszy, gdy się weźmie 
w rachubę różnicę opodatkowania produkcyj na- 
fty w Ameryce a w Austrji. 

To co się tyczy nafty dystylowanej. O wiele 
jednak niekorzystniej dla Galicji przedstawia 
się stosunek obciążenia fiskalnego, gdy weźmie- 
my pod rozwagę projektowany wymiar cła od 
- ropy surowej z zagranicy sprowadzanej. Cło to 

osić ma, jak nadmieniłem powyżej, na 100 

ilo sporco niezmiennie 60 centów w złocie, 
czyli z tarą i ażio po 87 centów. Otóż gdyby 
poczęto sprowadzać z Ameryki nie dystylowaną 
nafte, ale surową naftę, to przy cle 60 cento- 
wem i 7 guldenowej akcyzie przedstawiałoby się 
obciążenie fiskalne dystylatu jak następuje: 

Ponieważ centnar metryczny ropy ame- 
rykańskiej wydaje 65 kilogramów nafty do o- 
świetlania, więc miałby zapłacić zagraniczny 
fabrykant przy każdym centnarze metrycznym 
SUrowca : 

a) cło na granicy. . . Zł. — et. 87 w.a. 
b) akcyzę w dystylarni 
od 65 kilogramów fa- 
brykatu `. =" Tip ES 20: = 
zł. 5 ct. 42 w.a. 
przy przywozie dystylawanej nafty licząc cło po 
zł. 11 ct. 70 netto (wedle motywów projektu 
rządowego) wypadnie od 65 kilogramów cło w 
kwocie . . . . . . . zł. 7 et. 60 wa. 
gdy za ropę obcą w Austrji 
dystylowaną wypadłoby za- 
płacić tylko. . . . . . 
zatem oszczędność na po- 
datku przy dystylowaniu 
obeego produktn w Auatrji 
wyiuogiiaDy na 05 kilogra- 
mów . . . >... . R, 2et. 10-W.a. 
zaś na centnarze: metryczhym zł trzy i.35 
centów w 8”) |” © 5 
>- Natara:- e, Iki wobec takiego Svad rzeczy 
Amerykanie zalaliby Austrję surową ropą, i 
powstawałyby oprócz tego destylarnie do czy- 
szczenia równie taniej ropy mołdawskiej, krym- 
skiej, kaspijskiej i t. d. Import destylowanej 
nafty ustałby, ale i skarb państwa straciłby 
na tem około czterech milionów zł. rocznie do- 


*) Koszta transportu surowca z Ameryki po- 
kryją się dochodem ze sprzedaży ubocznych produ- 
któw, otrzymywanych przy dystylacji, których war- 
tość osenió można w przecięciu na 7 zł. za 100 
kilo. 


trwożliwe siedzi cicho, sknlone, trzymając małą 
kulę między kolanami. Kiedy oboje już usiedli 
uśmiecha się wieśniak ze łzami w oczach i mó- 
wi; „No dziecinko moja, bylibyśmy... Ale nie 
troazcz się o nie. To bardzo sławny doktor... 
On cię uzdrowi... Następnie z przyjacielskim u- 
śmiechem spogląda po całem zgromadzeniu, wszę- 
dzie jednak spotyka twarze sztywne i zimne. 
Tylko dama w czarnej sukni, która także ma 
chłopczyka przy sobie, spogląda nań dobrotliwie. 
Wygląda ona bardzo damnie, ale mimo to wie- 
śniąk zapuszcza się z nią w rozmowę, opowiada 
że nazywa się Raison, że jest ogrodnikiem z 
Valenton, że mu żona chora, a dzieci na nie- 
gzczęście daleko więcej w nią się wdały, aniżeli 
w niego. Troje nastarszych dzieci umarło na ją- 
kąś słabość, która miała swoje siedlisko w ko- 
ściach... Najmłodszy chłopak chował się dobrze, 
ale od kilku miesięcy choruje tak samo jak 
starsze dzieci. A więc położył materac do wóz- 
ka i przywiózł go do pana Boucheran. (D. n.) 


KRONIKA KRAKOWSKA. 


(„Jak się wam podoba?*) 
„Jak się wam podoba?“ Pod tym 
em wydobyty z zapomnienia utwor drama- 
tyczny nieśmiertelnego Szekspira, po raz pierw- 
lzy wystąpił na naszą scenę w ubiegłym tygo- 
dnia. Istotna to była niespodzianka i prawdziwa 
nouvelle tie our nie tylko Ea publiczności kra- 
iej, ale w ogóle polskiej. 
Ody! a tragika myśliciela inscenowana Ez 
George Sand! To dość, aby owionąć ns ngo 
czarem świeżych a błogich złudzeń tyc a być 
stkich, dla których sztuka nie przestała b k 
skarbnicą piękna i potrzebą wzniosłych pragnien 


ducha. Ci nawet, co zwykli w niej szukać li 
tylko narkotyku dla nerwów, z pewnością nie 


odeszli niezadowoleni od biesiady, przygotowanej 
im przez panią Hofman, bo wszak i dla zaży- 
wających haszysz, kowralja nie traci swego 1- 
roku. Dramata francuskie, któremi dziś wyłącz- 
nie niemal karmiemy się w przybytkach M lpo- 
meny, nie powiem aby nas przesyciły, bo pra- 
wdziwie dobra rzecz jest zawsze pożądaną (a 
między niemi jest tyle dobrych!), lecz zanadto 
realizmem przejęte, nie nśmierzają gorączkowych 
prądów teraśniejszego życia naszego, lecz owszem 
se spokojnych nawet w życiu prowadzenia mo- 
tywów JA 

właśnie niebezpieczną, że posiadają wszystkie 


wyprodnkowanym w Galicji cetna-| dzi 


chodu na samym ubytku w przywozie zagra” 
nicznej ET licząc ubytku w dochodach 
fiskusa z tego powodu, że galicyjskie górnictwo 
naftowe zostałoby wówczas do bankructwa do- 
prowadzone! Że zaś podobne obawy nie są 
czczym wymysłem, tylko realną mają podstawę, 
tego najlepszym dowodem jest okoliczność, że 
jaż teraz niejaki pan James Carrigan Amery- 
kanin, buduje w Grybowie przy dworcu kolei 
Tarnowsko - Lelnchowskiej wielką destylarnię, 
która już od 1. marca br ma być w ruch pu- 
szczoną, nie tając się z tem wcale, że gdy 
miejscowi producenci nie będą zadawalniali się 
tą zwykłą ceny jaką on ofiarować może z tego 
powodu, iż posiadając tajemnicę ndoskonalonego, 
więc mniej kosztownego postępowania przy de- 
stylacji, zdoła lepiej płacić za surową ropę, to 
będzie destylował ropę amerykańską! 

Proszę rozważyć: w samem mrowisku naj- 
„obfitszych kopalń galicyjskich zamierza pan Ja- 
mes Carrigan destylować surowiec z Ameryki 
jsprowadzany już teraz, gdy różnica w cle wy- 
‘nosi pomiędzy surową ropą zagraniczną a naftą 
,$zyszczoną na cetnarze metrycznym 0.87 : 4.38. 
ja zaś znalazłoby się takich Carriganów, gdyby 
różnica owa wynosiła 0.87:11.70, jak to rząd 
projektuj» ? 

Przemysł naftowy przeniósłby się wówczas 
do Bodenbachu, do Wiednia i na Bukowiną, a 
z galicyjskich kopalń pozostałyby tylko puste 
try w gruncie, jako pomniki tej szczęśliwej 
ery, kiedy rząd „sprzyjał krajowi!*... 

Groza rządowego projekta przedstawia się 
jednak jeszcze straszniej dla galicyjskiego prze- 
mysłu naftowego, jeźli się przeczyta rozdział 
proponowanej ustawy, zawierający przepisy 0 
postępowaniu władz skarbowych przy ściąganiu 
akcyzy w destylarniach. Przepisy te są tego 
rodzaju, że gdyby nawet nie zachodziły wyka- 
zane powyżej cyfrowe stosunki, niekorzystne 
dla galicyjskiej nafty, to zabiłyby ten przemysł 
w naszym kraju fiskalne szykany, połączone z 
poborem akcyzy. 

Destylarnie nafty są W zupełności zależne 
od kopalń, które im dostarczają surowca, i dla- 
tego upadek tych kopalń pociąga za sobą bez- 
warunkowo upadek znajdujących się przy nich 
destylarni. Otóż z tego powodu, a powtóre ze 
względu na znaczne niebezpieczeństwo ognia, z 
bardzo nielicznemi wyjątkami są galicyjskie 
destylarnie położone w odludnych okolicach, 
przy kopalniach, i na zewnątrz przedstawiają 
się jako wcale niepokaźne szopy, 0 tyle tylko 
osłaniające wewnętrzne urządzenie, ażeby je u- 
chronić od wpływów atmosferycznych. Otóż pro- 
jekt rządowy nakłada na właścicieli destylarni 
naftowych obowiązek urządzania mieszkań dla 
organów finansowych, przeznaczonych do czu- 
wania nad fabrykacją. Jeżli więc fabryka spali 
się, albo ustanie jak ustały destylarnie w Kiş- 
czenach, Wróbliku, Sanoku, Płoweac, Prze- 
myślu i t. p. — to co wówczas stanie się z 
mieszkaniami, pobudowanemi dla straży akcy- 
zowej? Zresztą, czy którakolwiek inna klasa 
opodatkowanych ma obowiązek starać się o po- 
mieszkania dla urzędników skarbowych ? Sami 
jedni tylko właściciele naftowych destylarni 
mieliby przywilej na taką kosztowną szykanę! 

Dla organów finansowych niewolno byłoby 
frabykantowi mieć żadnej tajemnicy co do tech- 
nicznego postępowania przy destylacji. Gdy 
więc takie tajemnice przemysłowe kosztują nie- 
raz bardzo znaczne sumy, to każdy taki naby- 
tek musi: ^y być pornczany na dystrscję zmie- 
niających -sig ciągle Strażników skatkowych. 
Kto zna choć trochę warunki przemysła, ten 
zdoła oeenić niezmierną uciążliwość podobnego 
przepisu. 

. Ze względu na lotność nafty, transportują 
ją zwykle w nócy, albo jeżeli nie w nocy, to 
zazwyczaj wyjeżdżają furmani dodnia, wyłado- 
wawszy w dzień przedtem fary. Tymczasem we- 
dle przepisu projektu rządowego możnaby wy- 
wozić naftę z destylarmi w lecie tylko między 
7. raną a 7, wieczór, A między 8. rano a 6. wie- 
czór w zimie, i to tylko drogami oznaczonemi, 


i wgodzinie na 12 godzin przedtem straży skar- 
bowej zameldowanej; po nad j+dną godzinę po 
za czas określony nie wolno by odwlec ` trans- 
portu; 


i tym podobnych mnóstwo naznaczono 


warunki życia rzeczywistego: nie przesycają 


szykan, które muszą sprowadzić znaczne utra- 
dnienia w ruchu fabrycznym, i pod względem 
haudlowym z pewnością musiałyby dotkliwie dać 
się we znaki opodatkowanym — bez pożytku 
wielkiego dla skarbu. Gdy bowiem rezultat pie- 
niężny polegałby głównie na tym jednym czło- 
wieku, który miałby mieszkać w fabryce, to zna- 
lazłyby się niezawodnie sposoby na to, ażeby 
czujność jego osłabić... 

Zważywszy zaś w końcu, że galicyjski prze- 
mysł naftowy jest jeszcze w kolebce, gdyż we- 
dle jednomyślnego zdania geologów, górnietwo 
nasze nie dosięgł? jeszcze do właściwych, naj- 
obfitszych źródlisk nafty, tak, że na głębokie 
wiercenia w tym celu sejm krajowy widział się 
spowodowanym wyznaczyć w budżecie krajowym 
10.000 złr. dotacji ; 

zważywszy, że właśnie z tego powodu, że 
kopalnie nasze eksploatują tylko przypadkowo 


w szczelinach podziemnych znajdujące się zbio-j;ło polskie nie dozwoli na to, ażeby przyszła doj 


Referentem projektu rządowego, Mra 
go opodatkowania nafty jest w komisji podat- 
kowej Izby poselskiej poseł Chamiec. O ile mia- 
łem sposobność przekonać się, szczerze on pra- 
gnie wywiązać się z poruczonego mu zadania w 
sposób jak najbardziej odpowiadający interesom 
jego kraja rodzinnego, i dlatego też z wszelką 
gotowością przyjmuje on informacje udzielane 
mu ze strony osobistości, fachowo z tym przed- 
miotem obznajomionych. Oprócz p. Chamca po- 
siada galicyjski przemysł naftowy w łonie Ko- 
ła polskiego kilku innych specjalnych opieku- 
nów i przyjaciół jak np. posta Dzwonkowskiego, 
(który jednak jest dosyć niebezpiecznym przy- 
jacielem galicyjskiego przemysłu naftowego, bo 
chociaż sam jest tylko galicyjskim nafciarzem, 
cokolwiek z wiedeńska na tę sprawę zapatruje 
się), posła Skrzyńskiego, Bodyńskiego, Gniewo- 


zborny socjalistów, że można tam znaleźć bar- 
dzo wiele broszur zakazanych i że w rzeczonym 
domu przebywają ladzie podejrzani. Dalej do- 
wiedziała się policja, że socjaLści, którzy do 
Krakowa przybyli w cela szerzenia propagandy, 
zbierają się potajemnie każdego dnia w innem 
miejscu i że zawiązują kółka składające się z 
kilka do kilkunastu osób. Wytężywszy tedy 
czujność, władza policyjna doszła do wiadomości, 
że dnia 8. lutego 1879 mają być zabrane z dru- 
karni Koziańskiego paczki, zawierające kilka 
tysiący egzemplarzy drukowanej tamże z pole- 
cenia zupełnie nieznanych młodych ludzi bro- 
szury „W obronie prawdy.“ Na mocy tej wia- 
domości policja postanowiła przystąpić do „akcji 
urzędowej.” Istotnie dnia 8. lutego po godz. 9. 
wieczorem zabrali dwaj posługacze publiczni z 
drukarni Koziańskiego dwie pąki i zawieźli je 


szą, i kilku innych. Jest przeto otucha, że Ko-|do domu l. 340 przy ul. Florjańskiej. 


rowiska, i dlatego znaczny procent studni kopie | skutku ustawa, tak zabójcza dla galicyjskiego 


się nadaremnie, a odkryte źródła wyczerpują 
się prędko, i dotychczas kopanie nafty pomimo 
30-letnich doświadczeń nie ntraciło charakteru 
loterji ; 

zważywszy, że z wyłuszczonych ta powo- 
dów wielki kapitał, wymagający pewnej lokacji, 


przemysłu naftowego, jak ją p. Chertek zapro- 
jektował. 

Oby tylko, wobec faktu, iż pomieniony pro- 
jekt jest nadzwyczaj korzystnym dla niemie- 
ckich sfer fabrycznych, usiłowania, podejmowa- 
ne w obronie galicyjskiego przemysłu naftowe- 


trzyma się dotąd w rezerwie wobec galicyjskie-|go nie pozostały bez skutku | 


go przemysła naftowego, w skutek czego dro- 
bnemi kapitalikami opędzana produkcja jest nie- 
zmiernie kosztowną ; 


zważywszy, że gdyby poprawiły się warunki | 


produkcji, to galicyjski przemysł naftowy mając 
do rozporządzenia sto kilkadziesiąt mil wyno- 
szący teren naftodajny, mółgby rozwinąć się do 
olbrzymiej potęgi — 

wypada wniosek , 
najmniej w interesie skarbu pa 
stwa, zniweczyć wWzarodzie sam 
galicyjski przemysł naftowy, ku 
czemu widocznie zmierza wniesiony 
do Rady państwa projekt p. Cher- 


że nie leży to by 


teka, tylko iż owszem przeciwnie) 


fiskus powinien starać się wypie- 
lęgnować w tym przemyśle potężny 
i rentowny przedmiot podatkowy 
(Steuerobjekt.*") 

Mówiąc wyraźniej, domagają się galicyjscy 
producenci nafty nie tylko we własnym intere- 
sie, ale także ze względu na ogólne ekonomiczne 
kraju naszego, tudzież ze względu na dobrze 
zrozumiany interes fiskalny, ażeby Wysokie 
Koło polskie raczyło wobec projektowanego o- 
podatkowania nafty zająć stanowisko następu- 
jace: 

I. Akcyza od miejscowego produktu jeżeli 


ma być zaprowadzoną, ażeby nie wynosiła | 


więcej nad 4 zł. od cetnara metrycznego netto 
przy pozostawianiu projektowanej wysokości cła 
od destylatu zagranicznego (3 zł. w złocie od 
100 kilo sporco). 

IL Projektowany przez rząd wymiar cła 
od ropy surowej z zagranicy importowanej po- 
winien być podniesionym przynajmniej do 2 zł. 
w złocie od 100 kilo sporco. 

III. Projektowane przez rząd środki kon- 
troli akcyzowej w destylarniach powinne być 
bezwarunkowo odrzucone, a natomiast zaprowa- 

zony system skombinowanej kontroli przez roz- 
ciągnięcie dozoru nad kopalniami, dostarczają- 
cemi surowca, i nad przerabiającemi ropę fabry- 
kami i t. p. 

IV. W interesie skarb państwa powinny ze 
strony władz centralnysi doznać jak najsilniej- 
szego poparcią uchwały galicyjskiego sejmu kra- 
jowego, mające na, Celu zbadanie umiejętne te- 
renów natong Prang głębokie wiercenia, spo- 
rządzenie dozłądnej mapy geologicznej podgórza 
Karpat, chemiczue badania produktów nafto- 


wych, przyspieszenie robót przy założenia ksiąg | 


gruntowych w miejscowościach posiadającyc 
kopalnie nafty i ogólną poprawę warunków 
prawno-administracyjnych przemysłu naftowego. 


z e 


**) Roczną produkcję nafty do oświetlenia w 


Proces socjalistów 
w Krakowie. 
(Cłąg dalszy.) 
Kraków d. 16. lutego, Skład trybunała na- 


j- | stepujący : przewodniczący radca sądu wyższe- 


go Czyszczan, wotanci radcy Mikuszewski i Gol- 


JM |kowski, zastępca adjunkt Wojnakiewicz. Proto- 


kolantów dwóch. 

Sędziowie przysięgli główni: Pakies Jan, 
Pieszewski Jan, Armółowicz Stanisław, Slenk 
Franciszek, Mrazek Józef, Zawadzki Stanisław, 
Müller Bronisław, Łępkowski Maksymilian, Mir- 
tenbaum Emannel, Siedlecki Adolf, Bartynowski 
Władysław i Salb Marcin, Zastępcy: Leiter 
Florjan, Rozmanith Antoni. Oskarzycie] : proku» 
rator Brazon. Obrońcy : dr. Machalski, dr. Rə- 
senblatt i dr. Pieniążek. = | ená 

Z powodu nieobecności kiikn przysięgłych 
rozprawa zapowiedziana na godz. 9. rozpoczęła 
się dopiero około 11. Po utworzeniu ławy przy- 
Sięgłych zagaił przewodniczący rozprawę ogól- 
nem przesłuchaniem obwinionych eo do ich sto- 
sanków osobistych (generalia). Następnie obroń- 
ca dr. Machalski okazuje bilet wstępu na roz- 
prawę stylizowany jak następuje: | 

Wstęp do rozprawy głównej 
przeciw socjalistom na czas trwania 
> rozprawy, - 
i w imieniu wszystkich obrońców oświadcza, że 
w całym kodeksie karnym anstrjackim mimo 
pracy, jaką on i jego koledzy sobie zadali, nie 
udało się nawet znaleźć wyrazu „socjalizmu“, 
nie pojmuj więc, dlaczego na biletach wstępu 
nie nazwano rozprawy tak, jak ją nazywa oska- 
rżenie. Zastrzega się przeciw tej stylizacji z po- 
wodu, że mogłaby ona zrobić na sędziów przy- 
sięgłych wrażenie takie, jakoby samo wyżnawa- 
nie zasad socjalistycznych podpada» pod usia- 
wę karną austrjacką, Dr. Machalski wnosi tedy, 
ażeby inne odpowiednie bilety ćiakowane 1 w 
zaniian za pierwótne wydane zostały. Sąd udaje 
się na ustęp i po dłuższej naradzie uchwala z 
powóda, że wniosek p. oorońcy dotyczy rzeczy 


„czysto porządkowej, przekazać go prezydjam ce. 


k. sądu krajowego do właściwego traktowania. 
Z porządku następuje odczytanie aktu oskarże- 
nia; (odczytano do strony 21, słów: „taki był 
w krótkości stanu.) Przewodniczący oświadcza, że 
rozprawa trwać będzie codziennie od godz. 9. 
do 2. bez przerwy. Na tem dziś zakończono o 
godz. 2'/, popołudnia. 


W dalszym toku zwraca się oskarzenie prze- 


metrycznych nafty, 


Galicji oblicza projekt w ilości 150.000 ceatnarów ciw grupie krakowskiej. Dnia 16. listopada 1878 
metrycznych, akcyza 7 guldenowa przyniosłaby otrzymała policją krakowska „bezimienne donio- 
przeto fiskusowi 1.050.000 zł. Ameryka dostarcza: sienie”, Ż8 w doma Lannera przy ulicy Florjań- 
Austrji rocznie już teraz przeszło milion centnarów ' skiej na 2 piętrze w cf:ynie u Zygmunta Ha- 

łacińskiego, drukarza od Anczyca, jest punkt 


th OZ Jo 


więc ale nie nasycają. Z „akiemże upragnieniem | Czas dał sprawozdanie z niej. 


wyglądasz chwili, w której byś raz choć zapo- 


W programie, ale w ostatniej chwili 


mniał o tej giełdzie zowiącej się życiem XIX. |maestro zmienił i zamiast Bethowena grał 


wieka, o tym jarmarku ] f 
łym jego hałasem, walkami, brudami i namię- 
tnościami; duszą pragnąca ideału, spocząć chce 
choć na godzinę snem na kwiatach. 


próżności z ca-| Schumana. 


Jak się wam podoba? 
A ja wcalę nis Winię sprawozdawcy. Jego 


Takim wła- | rzeczą było wierzyć programowi i napisać spra- 


śnie snem uroczym, jak go właśnie nazwała |wozdanie. Któż sę mógł spodziewać, że kon- 


George Sand, jest powyższy utwór. 

Niepospolite on tu zrobił wrażenie nawet 
na tych, którzy nie mają aspiracji, albo zgoła 
pretensji do gasta. Cały Kraków o niczem nie 
mówi jeno o tej sztuce. A więc powodzenie jej 
zapewnione. - | 

A tego się właśnie obawiam. Utwory tego 
rodzajn mają to do siebie, że działając przez 
czas dłuższy, fatalnie wpływają na umysły ma- 
rzycielskie, odrywając je od twardych warun- 
ków rzeczywistości 1 przenosząc je w sferę ma- 
rzeń i halucynacji. My Polacy dawniej nie by- 
liśmy skłonni do tego, teraz jesteśmy. A że w 
Krakowie znajdują się Polacy, więc i o nich 
być może ta sama obawa. Co więcj: są nawet 
preceedanaa. A nie moje to zdanie, lecz cudzo- 
ziemca — Joachima skrzypka, który tu dawał 
koncert i starał się poznać miasto. Bawi przy 
niń jeden z naszych rodaków, dobry mój zna- 
jomy, pan T. H., również dobry skrzypek. Włą- 
śnie w liście, który od niego otrzymałem w tych 
dniach, opowiada mi wrażenie, jakie Kraków 
zrobił na Joachimie. Chwali go bardzo król 
skrzypków ; nazywa miasto nasze muzykalnem, 
nawet przesadnie muzykalnem , unosi się nad 
jego gościnnością, dobrem towarzystwem i grze- 
cznością. „Wyobraź sobie mój przyjacielu (są 
słowa Joachima) jak dalece są uprzedzająco grze- 
czni, niech posłuży za dowód to, że chwalili 
nawet to, czego nie grałem.” 

Co to ma znaczyć? 
, „ Byłem tu na koneercie Joachima, ale spó. 
źniłem się na jeden numer. Że zaś cały reper- 
toar wieczoru podobał mi się, biorę więc na- 
zajutrz do ręki, aby się dowiedzieć, jak 
ten opuszczony przezemnie numer był wyko- 
nany: czy mam go żałować, czy nie. Czytam. 
Była to jedna z sonat Bethowenowskich. Spra- 


wozdawca poświęcił pół szpalty analizie jej gry, |d. 


„modelując i cleniując* w sposób zdradzający 
niepospolitego znawcę i nie szczędząc świetnych 
pochwał. Pokazało się, że najważniejszy numer 
opuściłem był. ; r 

Darować sobie nie mogę, że nie słysza- 
łem wczorajszej RE R sonaty — po- 
wiądam 2 BOrYCZA do sąsiada, który przyszedł 


sytuację konwulsyjną, tem | mię odwiedzić. 


— Nie ma czego, bo byś pan jej nie słuchał. 


certant skrewi? 
Gdyby się priyszło za wszystko winić, to 
Bóg wie do jakich pretensji dojść można. Jak 
ot np. choćby z tyn samym Joachimem, Jeden 
z tutejszych powiżnych dzienników zamieścił 
(p. t- „Kudy kachtj do patyny" artykuł, w któ- 
"rym ostrzega Rajmsa (podobno że Rohmsa) aby 
sie nie porywał na odegranie szopenowskich 
'mocturnów W miócie, gdzie jak wiadomo prze- 
‘bywa księżna . lina, uczenucią Szopena, tak 
'po mistrzowsku p grająca. Przestraszony a cie- 
|kawy artysta, zyalaziszy SIĘ w salonie księ- 
żny „liny proi ją 0 odegranie czegoś z Szo- 
| pena. Księżną w ykropn/m ambaragje i nie ba- 
gatelka popisywa: się Przed europejskiej sławy 
| mistrzem, a doteg z góry uprzedzonym |! Zała- 
i mawszy ręce w sycim budoarze radzi się hra- 
biny L. co począć 
„, 7 Mais cst ingoble! Que faire! Je vousai 
due, machćre, que 'a flatterte eieruelle de ce Sa- 
turne nous géne et nous emebite enfin, 


W końca rzeba było zagrać. Księżna 
lina gra lardzo milutko i zna Szopena, 
ale ubliżyłby jej ttoby ją Posądzał o szukanie 
w tem sławy, a tem mniej korzyści, Gra, bo to 
zadawalnia pragnienie jej duszy, bo to jej roz- 
kosz sprawia. Kto wie, gdyby się urodziła w in- 
nym stanie, gdyby się oddała przez lata całe 
żmudnym pracom lad zawładnięciem technicznej 
strony gry, która lziś głównie popłaca, a prze- 
dewszystkiem gdyły była innego usposobisnia, 
szukałaby spółubiegania się £ Innymi j oklas- 
ków z estrady. DZiś gra dla siebie i dla sztuki. 
To też gdyby bez żadnego uprzedzenia o niej 
Rahms posłachał jej Szopena, odjechałby z tem 
miłem wspomnieniem w duszy, że w Polsce u- 
mieją czuć, lubią muzykę i Znają, — zle nie 
byłoby mowy o przesadzie, Wszystko to praw- 
a, ale jak się Wam podoba? któż mógł 
przewidzieć że ten prze... Włoch czy Niemiec 
zechce zaraz sprawdzać i niedyskretnie włazić 
do sed: i u Sua 

ą to wspomnienia £ epoki nie sięgającej 
wstecz po za wypadki „zanotowane w ostatniej 
mojej kronice, bo bym i był dawniej zaznaczył, 
ale, co prawda, poprzedzają o dni parę poja- 
wienie się na scenie krakowskiej Shakapeare'o- 
Georgesandowskiego utworu, i ja też nie wątpię 


"ATN Z: DWA T 


się próby podtenczas odbywały na scenie, i at- 
mo:f*ra usposabiała do marzeń i wizji. 

Zresztą są to wspomnienia jak te echa o- 
statnich paru dni karnawału słabbące z dniem 
każdym, tonące w fali zapomnienia; niektóre z 
nich wynurzają się jeszcze SbY Czarodziejską 
swą uładą zatrzymać cię bodaj na chwilę przed 
wrotami umartwień postu wielkiego. Do takich 
należy też echo od szlaku; do którego ów 
sławny kulig był podążył w ostatni wtorek. 
Alo bo też było od czego, TOZlegaĆ sig echu! To 


Przytrzymani przez policję, wskazali 
mężczyznę, który ich do: tej czynności na- 
mówił. Mężczyzna podał na razie, że się zowie 
Aleksander Pawłowski, że ma lat 24 i jest pod- 
danym moskiewskim. W pakach znaleziono bro- 
szurę Liebknechta „W obronie prawdy“ (1871). 
Nie podając bliższych szczegółów co do swego 
pochodzenia, mniemany Pawłowski zeznał, że 
do Krakowa przybył przed 2 miesiącami, że ja- 
ko Ludwik Trzeiński mieszkał pierwotnie z Le- 
cnardem Jabłońskim na Kleparzu i że wogóle 
jest zwolennikiem zasad socjalnych, z którego 
to powodu przed 6 miesiącami z Warszawy u- 
ejek} do Genewy. 

W czasie rewizji u A. Pawłowskiego nad- 
szedł do jego mieszkania mężczyzna niosący w 
rękach bieliznę, który początkowo podał, że się 
nazywa Jan Drozdowski. Sprowadzony do poli- 
cji, oświadczył, że jest Wincenty Drezdowski, 
lat 24, rodem z Warszawy i literat. 

Nadto przytrzymano tegoż samego dnia w 
restauracji Rzewuskiego dwóch mężczyzn, z któ- 
rych jeden mienił się Józefem Biesiadowskim, 
poddanym moskiewskim, i oświadczył, że z po- 
wodu udziału w robotach socjalistycznych przed 
2 laty kraj rodzinny opuścił ; — drugi zaś sta- 
nowczo odmówił wszelkich wyjaśnień, i powie- 
dział tylko, że się nazywa Stanisław Kremer. 
Z zeznań Pawłowskiego oskarzenie przyta- 
cza co następuje : Od Leonarda Jabłońskiego na 
Kleparzu wyjechał po jednomiesięcznym pobycie 
do Prus, zkąd do Krakowa wrócił około 15. gra- 
dnia 1878. Broszurę Liebknechta kazał drako- 
wać u Koziańskiego i zeznaje, że; jest socjalistą: 
jednakże jako taki nie występuje w Austrji, lecz 
tylko w Moskwie.* Środków propagandy badany 
nie chce podać, jeee nie zdradza autora pro” 
jektu federacji dla przygotowania rewolucji spo” 
łecznej,* ani też korespondenta swego Michał. 
Przy rewizji u W. Drozdowskiego znalezio 
no kilka adresów (E!pidin, Charles Braun, Sta 
nisław Waryński, Stanisław Mendelsohn) i list 
z napisem „Droga Halu!* w którym autor zda” 
e sprawę Z swej działalności socjalistycznej: 
„Nie przestałem — powiada — ani na chwilą 
pracować wprawdzie nie młotem, ale piersią i 
głową." , 

U Józefa Biesiadowskiego znaleziono oświad- 
czenie, że się zgadza na program federacyjny 
kółka, list awiadamiający Ludwika o otrzyme” 
nia 400 złr., list od Kazimierza o przernacze 
bie 2509 tzbli. charowanych przez Ojca Mel” 
delsenza 1t. d. W gxtaeh tei: jest także wzmiat 
ka € Corgiuszu, O kilijia osäaiscuic mówi, BE 
„jest członkiem komitetu kir.ującego stowarzy” 
szenia socjalno-rewulacyjnego anarchistów, któ- 
ry to komitet ma swoją siedzibę w Genewie, w 
skład którego wchodzą Elsniz, Akuirad, Żakow- 
ski, Miecznikow, Ralli-Czerkasow i wspomnioBy 
Sergiusz Krawczyński, Biesiadowski podał, że 
jest rodem z Kamieńsa podolskiego, że kształcił 
Się jako technik w Kijowie i w Moskwie, i że 
w r. 1877 jako podejrzany 0 śocjalizm wyjechał 
do Paryża, zkąd przybył do Krakowa. B. przy- 
znał, że „jest Socjalistą polskim, że między 
frakcją socjalistów, do których należy, a socja- 
listami innych narodowości są pewne różnice, 
jakkolwiek Cel Wszystkich jest wspólny, t. j. 
przewrot społeczny j usunięcie dotychczasowych 
rządów.* 

Stanisław Kremer, u którego znaleziono ró- 
Żne świadectwą innych osób, tudzież kwit na 


3 I 4 : = : s s s s 
— Jakto? Przecież w programie była, i otjo cddziaływania onego wstecz, zwłaszcza ke juž |na dotychczas daje się nczawać wszędzie w 


mieści6 nietrozzczeniem się o ten marny kra- 
szec, który się zowie pieniądzem. Nie natural- 
niejszego: wydawano go podczas zapust na za- 
bawy, 8 Ża teraz post i bawić się nie wolno, 
więc cóż z nim robić? Nie — odpowiadają po- 
siadacze jego: niech się sobie wala.” To też co 
chwila czytasz nowe plakaty drukowane po nli- 
cach luh dziennikach o zgubie tej lub owej 
kwoty. Za zaś to nia bywa przypadkowa nie- 
sZCZQSIA zguba, lecz poprostu ofiara miłosierna 
dla ulicy, to was również te plakaty przekona- 


wesele krakowskie z maskaradą ciągnące kuli-|J% Z nich się dowiecie, że właściciele owych 


giem przez całe miasto, WŚTód przepychu stro- 


jów, gry świateł, gwaru i śmiecha jakże żywo 
arken przed nami obraz owych świetnych 
zapust storopolskich Z ich hamorem i wegoto- 
ścia dawno zapomnianą ! Obudzona do życia go- 
ścinność i towarzyskość polską zabrzmiała pjeg- 
nią krakowską tak Ochoczą, tak serdeczną, żę 
uczułeś cieplejsze krążenie krwi w żyłach two- 
ich i gdyby nie etykieta pańska uścisnąłbyś py- 
blicznie tych, co urządziwszy zabawę, przypo- 
mnieli ci lepsze czasy: bodaj się tacy na ka- 
mieniu rodzili ! 

Miło też wspomnieć, że bawiąc się sami nie 
zapominamy o dostojnym gościu, który bawi w 
murach naszych. Mimo wszelkich wad, jakie 
Krakowowi zarzucić możecie, posiada on ten de- 
likatny takt polski, że mimo różnicy przekonań 
i stanów każdy stara się pamiętać o tem, że 
gość w dom, Bóg w dom; tem bardziej godne to 
pochwały, że się dzieje bezinteresownie, bo wia- 
domo że arcyksiąże nie piastując tu żadnej 
wpływowej posady, nie potrzebuje być kaptowa- 
ny dla żadnych celów utylitarnych. Zapraszany 
wraz z żoną wszędzie serdecznie a 2 etykietą 
należną jego stanowisku — odpłaca serdeczno- 
ścią, a osobiście życzliwy Polakom, szczery bie- 
rze ndział w zabawach i kłopotach Krakowia- 
ków. Na całym kuliga był on obecnym i ubawił 
się pewno nie gorzej od nas wszystkich, a może 
i lepiej, jako nowością mającą niepospolity urok 
świeżych wrażeń. Nie potrzebnję wam opisywać 
szczegółów tej zabawy, bo już gdzieindziej zo- 
stała wybornie uwiecznioną i jeśli piewca jej 
w Czasie mógł powiedzieć że kiermasz w Su- 
kiennicach odbyty, znalazł swoich Homerów, to 
zaprawdę odpłaeając się pięknem za nadobne, 
przyznać jestem zniewolony, że kalig na Szlaku 
znalazł swego Horacego, godnie opiewającego 
swego Augusta — potomka hetmańskiego, ale 


zgub wcale o takowe nie dbają. I tak n.p. czy- 
tacie plakat: „Zgubiono na ulicy Grodzkiej do- 
kumenta wrrtości 100 złr. (a więc wszystko je- 
dno co banknot 100-guldenowy); w skutek czego 
zarządzone zostały poszukiwania sądowe; o- 
strzegą się więc że gdyby kto o takowych (t. j. 
o poszukiwaniach sądowych) miał wiadomości, 
niech się zgłosi, a otrzyma odpowiednie wy- 
nagrodzenie.* Jakoż mnóstwo osób wybiera się 
po to wynagrodzenie, zasiągnąwszy wiadomość 
o krokach sądowych z samego ogłoszenia. Jak 
się wam podoba? 

Taka ofiarność i wyrzeczenie się marnych 
dóbr tego świata zwróciły na się uwagę osób 
czuwających nad zbawieniem dusz ludzkich, w 
skutek czego ks, Goljan wyjednał u pasterza 
djecezji dyspensę na post, jak to widać 
z kartek drukowanych z powyższym tytułem, a 
porozlepianych na wystawach wszystkich TA 
szych księgarni, nie wyjmując nawet akatoli- 
ckich. Nie mogę wam podać bliższych szczegó- 
łów o warunkach tej dyspensy, bo na pierwszej 
zewnętrznej karcie ogłoszenia (które właśnie 
przylepiono do szyby wystawowej) jest tylko po- 
czątek, parę wierszy dla zaostrzenia ciekawości, 
a chcesz waszeć wszystko odczytać, to wejdź do 
księgarni, zapłać i kup. Ja zaś od czasu gdy 
pasterza przestały wybierać owieczki a wybie- 
rają Baran y, stanowczo przyjąłem za zasadę 
komunizm i przeszedłem na stronę owieczek w na- 
dziei, że chleb duchowny dostanie się im wspól- 
nie a bezpłatnie. 

— Ale sza! wymówiło się słowo niebezpie- 
czne „komanizm”, a dziś rozpoczyna się proces 
socjalistów, możecie nie mieć w przyszłym ty- 
godniu żadnej kroniki, bo pan prokurator go- 
tów komunistycznej owieczki. za karę nie pu- 
ścić do sali rozpraw, jak wnosił przed trybuna- 
łem o niepuszczanie do tejże sali w ogóle wszel- 


niezapominającego też io malnezkich tego świa- | kick istot żeńskiego rodzaju. Jak się wam 
ta, valgo o kucharzu i odźwiermym z pałacujpodoba? 


na Szlaku. Jak się wam podoba? 


Bądź co bądź zapusty nie przeminęły bez 


wrażenia i wpływu: hulaszczość niemi wywoła- 


, Kraków d. 16. lutego. kn. 


120 rubli, danych niejakiej Mani, zeznaje, żej 
jezt rodem z Warszawy, liczy lat 29 i stale 
mieszka w Paryżu. Po Śmierci ojca Sybiraka 
wyemigrował do Francji, bawił jakiś czas w 
Lausanne w Szwajcarji a do Krakowa przybył 
w celu złożenia doktoratu chemii, gdy nagle zo- 
stał wspólnie z Biesiadowskim zaaresztowany. 
Wicenty Drozdowski sprowadził się pod 
psendonimem Tomieki do Ludwika Wąsowicza 
na Kleparzu; przy konfrontacji poznał go Wą- 
sowicz, Aleksandra zaś Pawłowskiego W. nie 
znał w życiu. Z Trzeińskim zapoznał się Wąso- 
wicz przez Leonarda Jabłońskiego i odbierał po- 
tem listy do niego nadsyłane, lecz gdy mu w 
sądzie przedstawiono Aleksazdes, Pawłowskiego, 
który według własnego zeznania jest identyczny 
z Trzcińskim, W. stancwczo wyparł się znajo- 
mości. Ludwik Wąsowicz, uczen szkoły sztuk 
pięknych, został aresztowany u rodziców, u któ- 
RA rh 
skarżenie zwraca się potem przeciw Leo- 
nardowi Jabłońskiemu, ktit długomkeywsł się 
przed policją. Zdrądził się jednak listem, wy- 
słanym z Wiednia do Krakowa pod adresem: 
„Jan Drozdowski, nauczyciel muzyki przy ulicy 
Florjańskiej,* Nazwisko Drodowski było już za- 
pisane w czarnej księdze policyjnej; odpieczę- 
towano więc list i przekonano się, że autorem 
był istotnie J. Jabłoński, którego też natych- 
miast zaaresztowano. Jabłoński, rodem z War- 
SZAWY, pracował początkowo w drukarni Anezy- 
ca w Krakowie a następnie u Steina we Wie- 
dnia, Wyjaśwień co do zagadkowej treści listu 
nie podaje żadnych a natomiast twierdzi, jak 
prakuratcrja donosi, że zdaniem jego „ustrój, do 
którego socjaliści dąża, także w obrębie pań- 
stwa Austrjackiego a w szczególności w Galicji 
mą być zaprowadzony.“ (C. d. n.) 


* Z przyjemnościę powitaliśmy p. Dowiakowską 
po dłuższej nieobecności. Po raz drugi dała nam się 
słyszeć w partji Aldy i mogła zadowolnić najwię- 
cej wymagających i najostrzejszych sędziów. Wy- 
sokie jej tony okrągłe, miłe, przemawiające do dn- 
szy, gra wyborna. Dusta z p. Cieślewskim znako- 
mite, który celuje w romansy, cieniowaniu i mezza 
voce. Całość przedstawienia wypadła bardzo do- 
brze. Dr, W. S. 


= Magistrat król. stoł, miasta Lwowa podaje 
do publicznej wiadomości, że dn. 27. sierpnia 1878 
znalezioną została w sali gościnnej IlIgiej klasy na 
głównym dworen kolei Karola Ludwika kwota 100 
złr. w. a., z której 90 złr. w. a. pozostałych po 
strąceniu znaleźnego, ponoszący szkodę właściciel A 
odebrać może w magistracie. r WE, publiczności. paia Ra Jest "a 
x any 14. b. m. przez tutejszych izraeltów na do- 
w toczącym się obecnie procesie socjalistów chód kuchni Indowej pod kierownictwem komitefa 
w Krakowie, sąd tamtejszy ograniczył wstęp do 

A składającego się z tutejszych finansistów, adwokatów, 
sali sądowej tak, że zaledwie kilkadziesiąt osób BOY t P był pan S. Frenad 
przysłuchuje się rozprawie, chociaż sala sądowa En y Aa * żę 2 443 łoż st 
może pomieścić około 500 osób. Postępowanie takie A o tarcia ży AREA tolzan Ael PRzytory rękę 

nie zgadza się z konstytneyjną zasadą jawności ; 
rozpraw, która nawet w Moskwie ma jak najszer-|,, "Ki AE E aa ARE i, A E 
sze zastosowanie. Słusznie też występuje Czas prze- E F 
A czyły, natnralnie bezpłatnie, dywanów, zwierciadeł 
Risto mę E E WEP ddonsgweelę ga biustów, mebli — słowem ' wszystkiego do gusto- 
= t id y. y neak R Ao i wnego, ba nawet przepysznego udekorowania sali. 
tę iw Y AUE A = ró A Przeszło 460 osób z świata finansowego, kupieckiego, 
Ga = Rady kryje w dncha aae uchwa- a af r rę U =P. 9 N 
lonych na popenszao at E żądającą i Ez. niemu. Nie kładąc FE Idean wyrażone 

taw rzemysiowe ordynacji wyborczej. £e- 
deja: ht A ideaa podpisami (dwa tysiące kilka- 0 EE aas było także częsem słowem, gdyż 
set), wysłano dziś na ręce p. Ottona Hanenera |, rka zy H R panów plagących po 50 zł. 
który ją wniesie do Izby poselskiej Rady państwa. y. ta be M. z domu L. i pani K. bry- że. Dał 
gó ja t do netawy przemysło. |1 "3/9 Pieknością i ozdobnemi toaletami. Dochód | we*y. Dat on się ukąsić trzy razy w rękę komple- 
Jak e 2 s A UE NA SA łądanło F sk wynosi około 600 zł, Daj Boże, by zawsze tak tnie wykształconemn grzechotnikowi, (crotalus du- 
wej zawiera ąda wów, wyrażonym również w] zy'tkie stany i wyznania połączenemi siłami zgo- | |c>na), poczem natychmiast potarł rany przygoto- 
moistnych Edek? | wy dnie dążyły do usunięcia nędzy. wanemi przez siebie medykamentami. W przeciągu 
petycji do Rady państwa. ETA — (fg) Łopatyn, 15. lntege. Dnia 8. b. m. i doża minat nustąpiło niebezpieczeństwo zagra- 
* Na mocy rozporządzenia PPE a pey odbyła się tn wspaniała i wzrnezająca uroczystość, ające ukąszonemu śmiercią. Dr. Helmes był tak Tow. kred. g 
sów z dnism 1. marca b. r. ży . LEJ pór © mianowicie obchodu jubileuszu 50-letniego kapłań- | POWNYM swych środków zaradczych, że podczas 
w „ia de aj T ALI R zi tA de „ACE R A rz. kat. proboszesa i tytalarnego ZE ran najspokojniej rozprawiał z leka- 
wych zostaną zniżone. anon - : 

posty” seli fabrycznej pierwszej sorty będzie ko-| stość tąd dt jek A ET Dhik a 
ŁA HOR A odpadków nieprzy- | obn obrządków, chcąc nietylko być świadkiem tego 
ango o e w i „ PORR TR E d obchodu, ale zarazem i uczcić kapłańskie 
to EE Nadzieja“ (R aha L 19 I. M trój piána pikis ylas! Iohilata gpłosią swydpua 
stowarzy zai r y pry Po z g : est bardzo obszerna, Jak rzadko w którem 
SA a RZY, 1 rar nd e | aj uwa gu ję 
skutek t A à zone- | ¢7t0n oz towa wa, mamy Z8*| pomieścić ośmintysięcznego tłumu, który nawet 
gopktóz Yb. © E się |*zczyt wid r” współobywateli intere- prtyalongk i plac przed kościołem zalegał. Podnio- 
zrzekają z tego powodu nieważności, czy też niki ma. MAE 5 + 1 Z wydziału. sły był to widok, gdy czcigodny jnbiłat po skoń- 


* Wiadomości polieyjne z dnia 17. lutego. 
Panu W. S. skradziono ze sklepu przy placu Ma- 
rjackim około 40 sztnk fotografjj. s 

Przyaresztowano: Oleksę Wojcicklego przy- 
chwyconego na kradzieży wiktuałów z zamkniętej 
spiżarni w domu pod 1. 20 ulica Sykstuska. 

Złożone w policji koc znaleziony na ulicy Kra- 
kowskiej, worek z owsem skradziony z wozu i po 
rzacony w ucieczce przez nieznajomego złodzieja. 

Zgabiono: kartkę zastawniczą nr. 32.486 na 
złoty zegarek. 


wił syna Ludwika, radcę sądu krajowego w Kra- 
kowie.. 

-- Warszawa 16. lutego. Ważna bardze dla 
ziemian naszych dochodzi nas pogłoska. Mówiono 
nam, iż w tych dniach pozyskał w Petersburgu za- 
twierdzenie projekt nstawy tak wielce dla posiada- 
czy ziemskich pożądanego banku hypotecznego. 

— 71 par pantalonów. W Nowym Yorku 
umarł niedawno bogaty właścieiel, którego ekscen- 
tryczność właściwą rasie anglo-saksońskiej stwier- 
dza następujący testament: „Zapisuję cały mój ma- 
jątek moim synowcom i synowicom. Mają oni nim 
się podzielić w równych częściach i nie odwoływać 
się do prawa, chyba w óstateczności. Posiadam 71 
far spodni i chcę, aby każda para sprzedaną była 
innemu nabywcy.* Warunek ostatni został ściśle 
wykonany, Jeden z nabywców ostrzegł, że kie- 
szonka od zegarka była zaszytą, rozpruł ją więc 
i jakież było jego zdziwienie, gdy w niej znalazł 
zmięty plik banknotów, przedstawiający wartość 
1000 dolarów. Radośną tę wiadomość rozpowsze- 
chnił czemprędzej w mieście i każdy z nabywców 
spodni znalazł zaszytą w kieszonce tę samą sumę. 
Spadkobiercy wytoczyli przed sądem procez nabyw- 
com o zwrot owego nieodgadywanego dodatku do 
spodni, lecz zdaje się, że tekst zapisu zbyt jasno 
dowodzi woli testatora, aby fakt dokonany można 
unieważnić. 

— Dr. Karol Helmes, tensam, który słażył 
w Ringtheater jako medjum Hanzenowi i wyraził 
uznanie magnetyzerowi, przedstawił na ostatniem 
posiadzenin Towarzystwa lokarzy w Wiedniu nio- 
zawodny środek przeciw ukąszeniom jadowitych 


HOTEL EUROPEJSKI: W. Nowiński z Pa- 
ryża. W. Chotzen z Bingen. 

HOTEL ANGIELSKI: A. Sozański z Sambo- 
ra. F. Suchodolski z Tomaszowie. 

HOTEL WARSZAWSKI: F. Kisslinger E Lo- 
złny. J. Ohanowicz z Miłowań. 

HOTEL LAZARUSA: Dr. Klemens Kniehy« 
niecki z Liska. Dr. Brust ze Zborowa. A. Seiden- 
frau z Wieliezki. M. Baraw z Tarnowa. J. Katz 
s Krystynopola. 


W teatrze hr. Skarbxa. 
Dziś, we środę dzia 18 Intego 1880. 
Po ras pierwszy : 


Dzwony z Corneville 
Opera komiezna w 3 akta:h a 4 odsłonach z frane. 
pp. Clairville i Głabet, mnzyka R. Placqaeta. 
Nowe kostiumy i dekoracje. 

Kapelmistrz p. Jarecki. 


Początek o godzinie 7mej wieczór. 


We czwartek dnia 19. lutego 1880. 
Po raz pierwszy: 


POD MACZUGĄ (L'Assomoir) 


Dramat w 5 aktach z francnzkiego Emila Zoli, 
przekład B. Cz. 


— Stanisławów 15 lutego. (H. H.) Wszelka 
dążność skierowana ku ulżeniu bytu cierpiących, 
zasłgnje na uznanie i powinna być podaną do wie- 


— 


Lwów, z Izby handlowej, 18. lutego. 
I. Akcje za sztukę 
(bez kuponu: bieżącego). 

Kolej gelic. Karola Ludwika. . 257 50 260 50 
„, Lwowsko;Czerniow.-Jaska . 156 — 159 — 
Banku hypot. galic. po 200 zł. . 291 50 295 50 - 
„ kredyt. galic. po 200 złr. 240 -- — — 

II. Listy zastawne za 100 złr. 

(bez kuponu bieżącego), 
alic. 5 pret, w. a. . 96 60 97 60 
= >» o RSE Ago TO UAE 
. s» „= 5 „ okres. . 96 60 97 60 
Banku bypot. galic. 6 pret. „ 100 75 101 757 
Galic. Zakł, kred. włośc. 6 prot. 101 — 102 50 
III. Listy dłużne za 100 złr. . 
Ogólnego rolnicz, kred. Zakładu - 
dla Galicji i Bukowiny 6 pret. 92 — 9% — 
IV. Obligi za 100 złr. 


(a) Kraków d. 17. lutego. Przewodniczący | 
zagaja drugie pcsiedzenie o godz. 9. Następuje 
odezytanie dalszego ciągu aktu oskarżenia. (Gdy 
czytanie doszło do str. 47. ustęp f) u góry do 
słów „Aleksander Pawłowski badany w sądzie..." 
intermezzo): Jeden z oskarżonych wyszedł i na- 
stąpiła kilkuminutowa panza, po której dalej 
czytano. Po przeczytaniu jednej strony okazuje 
się, ża jedćn z cskarżonych jeszcze nie wrócił 1 
dopiero podezas czytania wchodzi do sali. 


Gospodarstwo przem i handel. 


Lwów dnia 17. lutego. (Sprawozdanie 
lwowskiej Izby kupieckiej). Ceny za 100 e" 
kilogramów paritas Lwów. Według jakości: Indemnizacyjne galicyjskie . 97 — 98 —.. 

Pszenica czerwona od 11-75 do 12:50 zł., biała | Obligacje komnan. Zakł. kr. wł. 6°% 98 — 100 —: 
po 11-75 do 12:50 sl., żółta od 11-50 do 19:—zł., je- | Pożyczka kraj. z r. 1878 po 6 pr, 99 50 101,50 
sienna od —*— do —— sł, — Żyto od 8'25 do| Losy miasta Krakowa . «+ 20 zp? — 


owtórne o i z aktu osk. ma za-| , czonem nabożeństwie, które w otoczeniu kilkunastn|9-— xł., nowe od —*— do —— zł. — Jęczmieńij „  „ Stanisławowa |< =——, 
rządzić TA iiep zrzekają się tytu- bn dach się Męki epa wa księży obu obrządków odprawił, do głębi wzruszony |browarowy od 7-30 do 8'— zl, pastewny od 6'40 V- Monety. 
tido nieważności. Prokurator jednak nie chce j Prowadzono zw b o spolicj ask, porządnie |najprzód swym towarzyszom — kapłanom, dalej|do 7:— zł. — Owies od 6-50 de 7-— zł, nowy|Dnkat holenderski . h „ 542 552 
się oświadczyć w tej kwestji. W skutek tego ubranego człowieka wraz z bardzo przyzwoicie |licznej swej rodzinie, z dalekich stron przybyłej, s|od —— do —— zł. — Groch do gotowania ed] „ cesarski : - . 546. 5-56 
przewodniezący mimo znużenia jakie panuje wyglądającą panią. Mąż tej pani, która się przed] nareszcie owieczkom swym ukochanym i wzajem go|8 75 do 9-50 zł, pastewny od 7:— do 8:— sł.| Napoleondor a 930 9 40 
podcząg od czytania akta oskarzenia, zarządza 8 dniami z domu wydaliła i czas ten przepędziła | miłującym ściskał głowy, i chociaż ludu było mno- 


nowy od —*— do —— gł. — Wyka od 6— doj Półimperjał rosyjski - - 958 970 
do 650zł. — Bób od 10— do 1250 zł. — Kuka-| Rubel rosyjski srebrny —. ° 160 172 
2 radza stara od 7'75 do —'— zł, nowa od 6°75 p A papierowy . ~ 126 128 
C:cigodny jubilat, od lat blisko trzydziestu |do 7:10 zł. — Rzepak zimowy od 10:30 do 1075100 marek niemieckich , . 5740 58 — 
pełniący ta w Łopatynie obowiązki dnsz-pasvczza,|sł., rzepak letni od 1i1*— do 11 25 zł. — Lnianka | Srebro , ć . . .« 99 50 100 50 
mógł się przy tej sporobności dowodnie przekenać, |od 9<—. da 9-50 zł. — Nasienie lniane od 11*50| Kupony w srebrze , 99 25 100 25 
jak prp miłością i uwielbieniem Jad jest wa: do 12*— zł. Naio pones si PU do pory pn 
czony, gdyż owacje ze strony tegoż lndu, bez ni-|zł, — Koni a od 40— do 50— zł. — $ : 
czyjego obcego py i tylko A prostego lecz|nek od 88—— do 34— zł. — Angi od —— do KURS GIEŁDY. WIEDENSKIEJ. 
tzczerego serca płynące, spotykały go na każdym|39-— zł, — Anyż płaski od 34— do 40— sł. Wiedeń 17. Lutego 1880. 

kroku. Już w przeddzień uroczystości parafianie za 10.000 litrów procent: p - ina 2. minut 20. popoładniu. 
wysadzili drogę do kościoła choiną, a nad bramą Gotowy ed 38:50 do —— zł. Jouy kredytowe 180.25 Węgier. kred. +280.25 
mieszkania jnbilata umieścili transparent w słowach| Uwaga. O produktach ułamkiem oznaczonych | Anglo-angtr.. _ 157.60 Unionsbank 123.25 
niewysznkanych ale malujących przywiązanie owie- orzeka poniżej usposobienie. Kolej Kar. Lud. 259.50 Nordbahn 235.50 


ezek do pasterza. W sam dzień zad jabilenszu, Usposobiene: Kolej Poład. 89,60 Kolej Alföld. 14950 
przed nabożeństwem obywatelstwo okoliczne i re: 


prezentanci rozmaitych stanów cisnęli się do pro- 
gów jubilata z gorącem życzeniem, aby mu Bóg 
dozwolił jeszcze długie lata w czerstwem zdrowiu 
działać dla dobra dusz pieczy jego powierzenych i 
ka pożytkowi kraju, a nawet nie brakło i deputacji 
żydów, którzy umiejąc ocenić nisposzlakowaną pra- 


sprawdzenić hegn p: wszyst obwinionych ij? kim innym, spowodował aresztowanie czułej tej 
Ponown is odczas którego ye- pary ra z ; i r 
den z n mi, Er “Fi raei pol" Jednym względem Galicja 
Po odezytanią głównego aktu oskarzenia | pochlabić się może przed innemi prowincjami pol- 
dodatkowo oskarza jeszcze prokuratorja Mie- skiemi, mianowicie pod względem ilości fandacyj 
czysława Mańkowskiego, pomocnika ciesielskiego, stypendyjnych, Galicja posiada podług dokładnego 
at 18, rodem z Krakowa, o zbrodnię zaburze- | obliczenia 148 fundacyj stypendyjnych wprowa- 
nia publ. spokojności z Ś 65. lit. c) k. k. ne dzonych w życie, a 28 takich, które jeszcze w ży- 
tej podstawie, że miał nosić listy dla oskarzo- cie nie Wz Z tych 148 fandacyj pobiera ro- 
nych zostających w więzieniu, a co najważniej- ana stypendja 676 uczniów w łącznej sumie 100.750 
sza, że w jego pomieszkaniu znaleziono przy |guldenów, tak że w przecięcn wypada na jednego 
rewizji 4 kaszty zecerskie i 3 skrawki papieru |ucznia 150 guldenów rocznie. Są one najrozmaitszej 
czystego pod progiem w kryjówce. Miał nadto jednak wysokości — są bowiem stypendja po 1000 
używać podobnego szyfru, co Ludwik Waryński |guldenów, a są i po 12 gald. 50 c. rocznie. Po- 
i wspólnicy. chodzą po największej części z dawnych zapisów 
Po odczytaniu aktu oskarzenia, zabiera szlachty polskiej, prawie 200 stypendjów przezna- 
głos obrońcą dr. Rozenblatt i wnosi, co nastę- czenych jest wyłącznie dla potomków szlachty pol- 
puje: Zważywszy, że $. 207 ust. o post. kar. skiej, nie licząc tych, które wyłącznie dla potom- 
żąda, aby w akcie oskarzenia przytoczone były ków rodzin fnndatorów są przeznaczone. 
fakta przeciw oskarzonym, świadczące jasno i Najwięcej stypendjów fnndowali: Dydyński 9, 
zwięźle, a odezytany właśnie akt oskarzenia| Głowiński 178, Koniecki 17, fnndacja zakordonowa 


go, każdemu . doń cisnącemu się błogosławieństwa 
swego udzielał. i 


Stałe. 


Waluta: Mark —.—. — Rubel 1.26*/,. —| Węg. Nordostb. 144— Wida. Comunal. 12350, - 
Napoleondor 9.34'/,, Weg. obl. p. w zł. 81.75 Galiz. indentiix Q150 
Wiedeń d. 16. latego. Na dzisiejszy targ do-|Losy z r. 1864 175.50 Kolej siedmiog. 137.— 
wieziono wołów galicyjskich i bukowińskich 815, | Renta węg. 6°/, 101.80 ` Losy tureckie 1840 
węgierskich 1738, niemieckich 616. Razem 3184.|Bankverein 169.56 Rosy. rubel pap. 1.26'/, 


Targ był nadzwyczaj kie, wielka klęska. | Losy węgier.  117.— Marki niemieckie —— 
Wymogom tym wcale nie odpowiada, przeto u- krakowska 23, Laskowscy 27, Niezabitowska 6,| wość jego charaktern, nie zaniedbali wysłać swych] Cena padla h K o m Itn „i ajdo aj, s Teposobienie :* allno. 
praszam : Wysoki trybunał raczy zawezwać pana | Petryczyn 80, Mikołaj Potocki 9, Leon Sapieha 2 przewodników Z torą w ręku i z życzeniami dla|n. 100 kilo. 3 Wiedeń d. 18. lutego. 
prokaratora, aby raczył wyjaśnić akt oskarzenia (po 500), dr. Towarnieki 22, Zalchowski 26, Fran-|jubilata. Koledzy, kapłani, przyjaciele i znajomi 


Płacono galicyjskie i bukowińskie woły 50 zł., godzina 10 minut 37 przed południem: 
za najlepsze 53 zł., jedna partja 40 wolów nad- Akcje kredytowa 304.90 Anglo-austrjac. 157.25 
zwyczajnie ciężkie | dobrze wypaszone 54 zł, wę Kolei Kar. Lud. —--— Kolej Połudn. 39.25 
gierskie 49, 53'/, i 54 zł}, dwie partje nadzwyczaj | Unionsbank . 122-20 Napoleondor . 9.34 


: s ięikie i kapitalne 58 zł, draga partja 58'/, sł, : s 5 łonie: 
ałng żywot, mianowicie arcybiskup lwowski przy- aE EA do 55 = ra w TE h a Rosyj. bankar, ne 4 "A, bez rachu. 


alal mo pismo, wi nader poealebaych wyrazach. sprzedanych. - Przyczyna tak złych een jest ta, że A ; ; 
— Kraków d. 17. lntego. Dzisiaj zakończy? JĄ we Wiednia kensumcja za s esi przez | godzina 5 minut 40 po południu : 
życie Leon Mora Korytowski, wysłużony sędzia try-|tę zimę biedni ludzia nie mają zarobku żadnego, Rosyjs. bank.  222,— Akcje kredyt. < 544.— 
bunału apelacyjnego b. Rzeczypospolitej krakow-|na prowineji zaś bardzo mało potrzebują, Lombardy 156.— Galicyjskie 142 40 
Kolei Rumuń. 50.40 Austr banku 173,26 


skiej, radca Towarzystwa dobroczynności i członek Krzysztofowicz d Comp. 
Kasa galic. Towarzystwa kredytowego 


TAlGGTAWY baz. Kar. dostat. wiadomości sid 


dzony d. 20. kwietnia 1797 r. na Wawelu w Kra- 

kowie, z ojca Angnsta z Korytowa Korytowskiego, 5° Listy zastawne oprócz kupo- 

rejenta akt grodzkich krakowskieł, i Konstancji nów 100 'słr. po =- . 97 — 9750 
4*/, Listy zastawne oprócz kupo- 


cłszek Zawadzki 12 i Żurakowski 25 — a wszyst- 
ko to stypendja wyższe po 300 guldenów rocznie 
w przecięcin i po większej części, te mianowicie, 
które z dawniejszych czasów pochodzą, z czasów 
przedkonstytucyjnych, przeznaczone są dla szlachty, 
co ztąd pochodzi, że fundatorowie, nie cheąc, aby 
z nich korzyztali Niemcy, a nie mogąc, oznaczyć, 
że przeznaczają je wyłącznie dla Polaków, zapisy- 
wali je dla potomków szlachty polskiej, Po naj- 
większej części są to stypendja bez innego ozna- 
czenia, jak tylko dla uczniów szkół publicznych, 
jest jednak między niemi także wiele oznaczają: 
cych bliżej szkołę. I tak, jest dla nezniów medycy- 
ny 10 stypendjów, 16 dla uczniów szkół realnych 
i techników, 8 dla uczniów szkoł agronomicznych, 


w sposób odpowiadający wymogom z $. 207 ust. 
o post. kar. s > 
Dr. Machalski przyłącza się do wnioskn 
swego kolegi, objaśniająć, iż w odczytanym ak- 
cie oskarzenia ani słowem nie wspomniano o 
wyrazach lub treści broszur, któreby były zdol- 
ne wzbudzić pogardę i nienawiść przeciw oso- 
„bie cesarza, konstytucji i ustawom państwowym, 
o ©0 właśnie prokuratorja podsądnych oskarza. 
Obrońca dr. Pieniążek przyłącza się również do 
wniosku i dodaje, że gdyby prokurator nie u- 
czynił zadość wnioskowi, aby przewodniczący 
trybunału dał żądane objaśnienie. 
„ Przewodniczący zapytuje prokuratora, czy 
niema co do odpowiedzenia na ten wniosek. 


złożyli się na podarek pamiątkowy dla jubilata t 
wręczyli mn pięknie wykonane album. Także i prze- 
łożeni nie pominęli tej sposobności, aby: jnbilatowi 
wyrazić uznanie za jego pelen trudów i za- 


Abdank Borowskiej. Zmarły pochedził z staroda- 


Prok. Brazon: Uważałbym niżej mej go- 4 dla ucznłów wydziała filozoficznego, 3 dla uczniów | wnej rodziny szlacheckiej Korytowikich herbn Mo- | STam, zapowiadający, iż nie należy się spodzie- nów 100 złr. po $ . 89 50 90 25 
dności na ment odma at oi szkoły sztuk pięknych itp. Dla żydów specjalnie |ra, która na początku XVII stóleda z Korytowa| wać jakichkolwiek ustępstw ze strony carskiego Lwów, dnia 18. lutego 1880. y 
(Ogólna wesołość przewodniczący wzywa|*$ 3 stypendja, dla Ormian 3, dla nezniów obrząd- | ziemi Wyzzogrodzkiej księstwa Mazowieckiego do rządu z powodu 25-letniej rocznicy rządów mi- 
do Porządicy), z ku grecko-katolickiego czyli Rnsinów jest 33 sty-| Krakowa przesiedliła się. W mieście naszem zmar- łościwego Cara, znalazł uzupełnienie w dziwiej- | — = 
_ Bąd udaje się na ustęp i po dłuższej nara- | pendjów. Z tych 676 stypendjów jest pod zarzą-|ły dobrze był znany, używał povszechnego sza-|szym telegramie, przynoszącym wieść o nowym Poeolągi kolejowe. 
dzie Przewodniczący oznajmia: Trybuuał niej dem Wydziatu krajowego 555 w łącznej sumie ro-|cnuku i mimo podeszłego wieku sjełniał gorliwie 


zamachu. Jedno warto dragiego; przeciwnicy nie Odskedzz zo Lwowa: 
przychyla się do wniosku pp. obrońców tylko z 


paia -aa ustawy trybunałowi nie 
Fo funić wezwania Y rokuratorji do żą- 
m A e PR. Do wnioska zaś dr. Pie- 
r adni Ap pa się trybunał z powodu, 
ab rozprawę do nan w ciąga rozprawy. 

Koniec o godzinie 2) 580 dnia odroczono. 


Kronita NIÓSCÓWA i zamistowa. 
Dnia 18, lutego, 


dniach znacznie 
” Mróz w ostatnich się wzmógł. 
dziś rano mieliśmy 13 stopni zimna 8 praytem NS 
wiatr północny. 


cznej 89.389 guldenów, a pod zarządem namiestni: 
ctwa 131 w sumie 11.360 gald. rocznie, Fundacyj 
28 nie weszło jeszcze z różnych powodów w życie, 
a których fandnsz dotychezas znany wynosi 55.000 
guldenów kapitałn. Oprócz tego są kapitały jeszcze 
nie znane jak Orłowskiego, Hubińskiego, Bayerów, 
Olszewskiego, po którym majątek pozostały jeszcze 
nie zrealizowano itp. 

Oprócz tych fandacyj stypendyjnych jest jesz- 
cze 33 fundacyj szkolnych, wsparcia, Zasiłki nbo- 
gich uczniów, które to fundacje zostają pod zarzą- 
dem różnych red gminnych i miejskich, osób pry- 
watnych, które porobiły fandacje Inb też dyrekcyj 
szkół a których to fundacyj kapitał zakładowy wy- 
nosi 158.174 gnidenów a w Rzeszowie jest na ta- 


ki cel przeznaczony dochód z domn murowanego 
mieszkalnego. 


do schyłku życia usługi obywatelskie Nadmieniamy 
także, że zmarły był rodzonym braiem Sebastjana 
Korytowskiego, notarjnsza, zmarłego przed kilku- 
nastu laty w Krakowie, a bratankem Rajmunda 
Korytowskiego , snsceptanta, grodzziego krakow- 
skiego, stałego mieszkańca zamku krakowskiego, 
który w poroznmienin z załogą tynęcką, przy po 
mocy konfederata łęczyckiego Besiekirskiego, z na- 
raneniem Życia na największe niebezpieczeństwo, w 
nocy d. 2. lutego 1772 r. przepiłował w dziedziń- 
cu zamku krakowskiego kraty żelame zamykające 
etwór do kanału podziemnego, którm można było 
dostać się do środka i tym kanałem od strony Ry- 
baków koło Smoczej jamy konfedeiatów barskich 
przeprowadził i do opanowania zamiu krakowskie- 


z 10 m. 50 
Rzym d. 17. lutego. Król osobiście za- mieszany; i DIDON. 18 A as w poid. 


Po p 
DO PODWOLÓCZY 

wieczór 
gaił parlament. Mowa tronowa zapowiada niu p ODZĄ DO LWOWA: 
liczne przedłożenia, mianowicie o stopniowem į 7 popwoŁOCZYSK : na dworzec w Podsamem: © go- 
znoszeniu młynowego i o reformie ordynacji 
wyborczej, i poleca aby przy całej troskli- 
wości dla armii i marynarki, na oszczędność 
go, natenczas przes załogę mozkieyską zajętego, |baczono. Dotyczący spraw zagranicznych u- 
przyczynił się. Zmarły obecnie š. p. Leon pozosta: |stęp mowy tronowej brzmi: Utrzymane z na- 


iae] tąta|Szej strony stosunki przyjacielskie z wszyst- 
st w.» |kiemi mocarstwami, zewsząd odwzajemniane, 


dzinie 8 min. 18 rano, pociąg mieszany. 

Z PODWOŁOCZYSK : na dworzec główny, lwowski 0 ge- 
duinia 10 m. 80 wiaczór, pociąy pospioszny, © god. 
8 min. 50 rano, pociąg mięszany, o god. 4 m. 12 po 


y. 
ZK OWA: o godz. D min. 40 rano pociąg pospieszny 
o godz, 9 min. 27 wieczór, osobowy, 0 gods. 


Wiedeń 16. lutego. 
Powszechny dług pań- 


300 sł. . <A I przem. —| Węgier. sachodx, (Waatb.) po 


ze DO stę. i j iu, że bezstronność 
FO uk Wa. . « . » 200 alr, 6 pr. srb. w. a. .| rea eggo| utwierdzają w przekonaniu, że 5 
stwa (za 100 złr.) > Lw.-Ozer. Jaz. IV. om. 109 i lojalność rządów najlepszemı są środkami | wieczór 
Dw: . po 600; Listy zastawne 800 słr.5 pr. erob. w.a. . . ś|8. J 5d ; ; | DO CZERNIOWIEC: o 6 mia. 30 rano, pociąg po- 
Renty auste. w banku 6 pro. in| słonka po 1 Taaa nk. : H 100 zł.) nnddlia o r W zakady | *535[ do zachowania zgody ża węży spiesczy, o godz, 13 min 10 mavo, z anas poza 
14. 1854 po 60złr.w. a. 4 pr. Werke id Bank ye aia MAAN ‘s1 sojigg CO] Bodonczod, allg. öetor. O pr. nè. nabr w a co ido wyj | 870] 938] Włochy wielce sobie życzą 1 potrze r Pa DO SZANISŁAWOWA: na Bari 0 godzinie 8 min. 57 ran 
F 1860 „ 500 „ : e we tt. 1 Pe" = spłac. w30 lat 5 pz.wa. UG > włoch 7 91 16] sy. |koju. Ścisłe przestrzeganie traktatu berliń- 
| 1860 p 1005 w... |: sir, W. : $96:|;49 „| Sal Tow. kred, sa EŃ . mor BE 405 wig l ati skiego jest u Włoch całkiem naturalne, a SE wan chór; oł. 
Bity zat ssh 20.5, 7, Salie. bank hipot 6 proi. w. a. DPR wk. 9150) 9: — | oraz łatwo mogą spełnić dane światu przy- 


„, Zak, kr. włośc. Gp. » Paweł Sas Dubanowicz 


złota 4. prot.. . . Bank astz.-węg. m. k. 6 pr. 


. «„|8194e.:0|rzeczenie, że zdobywszy sobie jedność będą 


: KBE po kilkuletniej podróży naukowej za granicą i po 

Obligacje indemnirac, anr i a o” 9 wab, s zgody i postępu żywiołem.. odbytej dłnśszej praktyce w szpitaln „Charité“ w 
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Gazety Narodowej”. 
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Na życzenie Żona tegoż móže udzialać 
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Księgarnia 
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dzaj i g1ód [Kobieta XIX. stulecia. 
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© puk eręści akładosych do mis yn 
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Verne Jaljmesx H:ctor Swvadac powieść w 2 tomach ` Pea 
aj "likośska P. Truizna. p wieść $ » —.50 
-Eole Emil. Kirtia miłośći. rowieść w 2 t. mach „ 3. 
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pod warunkami „najprzystgpniejszomwi. 
6°, LISTY hipoteczne, 
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należę żadąd w aptekach 
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vosedy, Czy tw w majątku kei lot 
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Leopold Warchałowski jez 
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wentr. dzieg- 
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wyr-źnić zielone opakowanie 
Hergera mydle i d ódeiśnięta tutuj 
Aalen markę ang 
„„ JAdynY smałępoa w kraju | zagrunicą apr. G, Hell w Opawie. 
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h, Samborze, Stryju, Turnowie, Nowym Sgozu 
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Fran |za bardzo rizk 
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w haadiu Józ fu Bałłabana. 15.0 1—2 
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Karola Klimowicza 
we Lwowie, 
r 5 
Kis sy, ulicy Wałowej 


IGO morgów or ego pol 
28 morgów upiawionej sianożę i I 4 mer- 
ui ogroda z dworkiem © 7 p kojach, bu- 
dyntami gospodarczem:, miocarnią i karez- 
wą w najlepszym stanie. 5441 
Bliższą w'adowość, ndzieli adwokat 
Paweł ilnicki w Hwarynie. 
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czarnej gleby, 


brak- 


b. r. 


Maurycy Boscowitz | 
Optyk, ' 

Wa Lwowie, przy placu Marjankim l 6. 
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porta wo Lwowie, ul Słowa'kleyo ur 6 
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Celem obsadzenia postad 
dyrektora Towarzystwa Z»lcz- 
kowego w Sanoku, na przeciąg 
lat trzech z roczną płacę 500 
złr. i 100/, tantiemy lub tylko 
za pobruniem rocznie 20/, tan 
riemy z czystego zysku, rozyi 
saje się niuiejszem konkurs. 
Dyrektor winien złożyć 
kaucję najmniej w kwocie 500 
złr. w. a. w udziałowej ks'ą 
żeczce tutejszego Towarzystwa. 
> Ubiegający się o tę posadę, 
mają wnieść swoje p-dazia d 
31. marca 2880 na ręce R-dy 
luadzórczej Towarzystwa Zsiicz- 
kowego w Sanoku i w takowew 
wykazać się iż posiadają znaje 
mość ustaw i przepisów rachun- 
1688 1—3 
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Ogloszenie. 
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mianowicie: ODT. 1 
Wie” apere T stopę pricentowg dla tutejszo- 
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Największy. skład w Wrocławiu. 
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Polecenia posiadamy „od. pajznaczniejszych młynów w Austrji. 


ARR W AO 


wprost 
pocztą do księgarni F. H Richtera — 
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lena zejwująca ohszar dobrze nprawi ny-b 


lenia panu niniejszem 
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ate tz | kolej Arcyksięcia Albrechta 
Landzrene, xpt. i chomika w KOLE rcy SIĘCIA reciia t 
pana rpt Mare. Akse' towicza w Ho- X . . p- i i 
rodenee w Tarnopolu wapi, Fr, Jam Ima na sprzedaż kilka tysięcy metrów sześcien- 
rsa wwie» mA nych bardzo p'ęknego drzewa bukowego. | 
Nader wiati Gahiosiaóci Chęć kupienia mający, zechcą się zgłosić ` 
a orz ka .. e . 
poe do dyrekcji ruchu przy placu Marjackim 
|. Prawdziwa dr. White pod Nr. 8 o A 
woda do ócz = 
wyrabiana przez Bogumiła Ehrhardt, 
PPOs breitonb. ch T 
ja FU IBŻE slawe świetną “Bo tadycia ! P l GUŁKI B LA N CARDA 
onat o 1 złr we oil gć 
ua ZYK Lea a w a R vi ŻELAŻISTO-JODOWE, NIEPODLEGAJĄCE ROZKŁADOWI, 
NE t. F Jamrogiewicza. | Potwierdzone przes Paryzką Akademię medyczną itd. 
Należy Zaptać wyraźne tylku dr, White - . Ą Ą A no af i 
„Wody do 64 wyrebianej przeć Bogu || przeci aa aan ay aeiwka Tie oraw Tai ia 
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Pismo dziękczynne Dr. WRUNA | | 
z Budapesztu. Proszek Peruin f- 
: (wyrabiany z ziól pecuwiańijskieh). 
Uderzaj ące Proszek Peruin przydaje się jedynie i wyłącz. f 
4 J k f) 
DOMES ? EM || nie ku temn, ażeby każde osłnbionie części płetowyeh i , 
4 z peredowych, tudzież inipotencję i u kobiet niepłodność usunąć. Daje się 
120. è s tukże użyć jako środek leczniczy na wszystkie kboczenia systemn nerwo- 
0) W y ] C C Zen 1u wego, ma osłabienie, spowodowane w skutek ubycia soków i u miano- JJ — 
e wicie przez rozpustę, szimogwałt, i nocne pomazanie (powód impotaneji) wy» Who: 
E; wułane osłabienie u mężczyzny. z 
kaszlu; cierpień żołądkowych, w. (gps pudełka wraz z dokładnym opisem Latr. SO ot o „, "g 
piersiowych i płucowych. we Tronis b Zygm Buckera. a a rdr 2] TE | 
Do c, k, dostawcy nudwo: nego wielu vhi 
udzielujch książąt w Eur p e pana $ 
g 


DEF Dotąd nie gEłariezówi? "M 


W. MAAGERA 
e k. wyłącznie uprzyw. ko prawdziwy, czyszczony 


Tranzwątroby 


preparowany piii wiLZZLWA MAAGER w Wiednia. 
Przez pietwsze znakomitości medyczne rozbierany i jako ła- 
W twy do strawienia także dzieciom nzczególnie zsiecony i ordy- 
F nowany, jako najczystszy, najlepszy i za najnaturalniejszy uznany 
środek*] przeciw słabośeiom piersi 1 płuc, szkrofułom, estu.» 
dom ezyrakom, wyrzutom naskórnym, słabościom gruczu- 
>, łowym, oałabieniem itp. Flaszka po 1 zł. w moim składzi» 
BW fabrycznym : Wien, Heumarkt Nr. 8**] lub w najznaczniejszych 
aptekach i baudlach korzenuych w monarchii. 1045 4 14 
We Lwowie u J. Beisera, Z. Ruckera, apt., H. Blumenłęl- 

da, K Krzy:anowskiego, apt, St. Markiewicza, W. Marszałkie= 
wicza, K, Klimowieza, K. Bałłabana, Baranów: J. Fraenkla, kup., 
Bochnia: F. Reiss apt, w Bo szowcach M. Bchenkelbach kup., 
Brody: Ed. Liszka, K. B. Witosławski apt. i E. Grinspan apt., 
Brześany: W. Kordecki apt., J. Margulies. <B. Fadenhocht, kupcy. 
Budsanów: D. Jasiński apt. Csortków: L. Nos wdowa apt., Mar- 


Jana Hoffa 


* k. rudey, posiadacza złotego krzy 
ża zasługi z koroną, kwwalera wy 
„gokich praskich i miemieckich 
orderów, 


We WIEDNIUS FABRYKA, 
GRABENiIOF 4. 
Skład fabrvczny .. S'adt 
Graben, Bróouerstrasse 8. 


HOFFA 


_ piwo zdrowia 
z ekstraktu slodowego, 
koncentrowrny ekstrakt 


słodowy kus Brennholz, kupiec. Drohobycg: L. Dobrzyniecki, H. Blumenfeld apt. Hors- 

„pomi A ZE R w M denka : M. Aksentowicz, apt., S.B. Ofenberger, kupcy. Jarosław: J. Rohm att 
5l kroć przez nejwyfsze osoby Jaworów: L. Lachowicz apt. Kałuss: Eisig Bienenfold, Kiwa Littmann kup. Ko- 
odzezegółnione łomyja: Dawid Kramer, M. Bolchower J. 8. Friedmann, Hersch Cbayeas, Sat. 


Hermann, St. Beaeznicki, kap., Ab. Dawid Landeaberg kup., Kopycsyńce: J. Mur- 
kiewicz kup. Kossów: Markus Kamil, E. Litman; kap. Kra : J, Traneryć 

ski, W. Redyk, F. Grziewski, K. Wiszniewski apt., Jan Janiga, St. Feintuch 
kup. Podgórze: J. Skakalski apt. Krakowscc: J. Wł. Łobos apt. Kutty: Alter 
Sekler, Leib Kahlmann, A. H. Weiser, M. Regenbogen kup. Lutowiska: Moses 
Majer Schmerler. Mikulińce: St. Miedlicki apt. Mościska; 8 Eisenberg kupiec. 
Nowy Sącz Karol Lavr kupiec. Oświęcim: J. Grzesicki apt. Przemyśl: M Ko- 
| ztowski, Sam. Baran, M. Krag, 8. Syrop, A. Rabinowicz kup: Przemyślany: E. 
Baranowski apt. Radotwce: C. Alth, J. Rossignan, Decanc apt. Radymno: Iá. 
Smychowski apt. Rostoki: K. Scheinborn kup. Rzeszów ; A. Karpiński apt., J. 
Sckaitter i Sp., kup. Sambor: J. Alekaiewicz apt., Ant. Kromer, B. Zuławski kap., 
S. Schneid kup. Sieniawa: Chaim Ratte kupiec. Skała: J. Weidberg, ka. 
pmiatyn: Ed. Bohm kup. Sokal; W. Semetkowski kup. Stawisławdów: J. 
Macura, A. Beill apt Kalman Jonas, Chaim Halpern, Noachim Halperu, Kr, 
Wagelstein Lup., Wilhelm Waldeck kup. Strzeliska nowe: Osias Henne kup. 
Suczawa: J. Jachor apt., Berl Terker kup. Tarnopol: F. tir > e spe 
A. Bnchelt apt., A. Morawetza apadkob. i Karol Fr. Popowicz kup. Tarnów: L: 
Chodacki apt., H. Wittmajer, W. Móldneri Sp., F. Leszczyński, Trembotela : Bt. 
DLiynicki apt. Wielicska; F. Bruno Mieczyński at, imien: J. Kubiekiego 


Czekolada słodowa i cu- 


U 


kierki słodowe Hoffa 


Wielmożny Panie! 
Czuję sę być abowiąza ym do sło 
publicznego 
mego naj 'ywszego podziękowania, 
04 20 latTcierpiałem na gwałto- 
wne bole wSpiersiach, któremu towa- 


x~ piersiach przytem nie miałem spety 
tu i sna. Pomimo używania wszelkich 


a licząc już 70 lat, z trwogą wycze 
wałem mierci, 

Czytając dzienniki, zwróciłem moją 
nwagę na pańskie lecznicze preparate | 
słodowe, począłem takowe nżywać i jnś 
po wyżyciu 10 fnatek pańskiego piwa jj 
zdrowia z ekstraktu słodewago cznłem g 
się znacznie lepiej, a po wyżyciu dal 
szych 40 flaszek, zu ełnie się stan 


wdewa, H Markiewicz apt.. Izydor Kanner : M. S. Moszezysker lup. 

Zbaraś: Sindel-Segal kup. Złoczów: Jos. Gold kup. Zurawno: L. Postępakt apt: 

Żywiec A. Heczko £ Golecki apt. 

a West fdęruażaję aksep pat wasiel fakt prow deiwy 1 uerannony tam T Oar: 
na, bu Managera. Ażeby sapokiedz tym Ossustwem, uprasza sią tylka ta faszki 


acha, A 
ako'prawásiwym tranem wytebu Maogera napałniane uwniać, które na Saszea mają otp- 


A : r A tatę. hapsiq nA kerka i przepis użycia z nazw iskiom M £. 
pe EAA | ENE E nio a | 
5 raty się rzadazemi i słabszemi Jef wegnniko: ych rodzaju potrzeb z fabryki w Schaffhausen, z fabryki Sosodont, Hat Și 
krótko, jako tako podreperowałem się. Ruclko New-Jork i-z fabryki legomin Hartenstein & Co. w Chemnitz, 


Mam to przekonanie, łe gdybym: byt || 
urzad 10 laty używał pańskich środ. 
ków, byłbym z mych cierpień zupełnie 
się wyleczył. 

Niechaj Najwyższy ntrzymnje pana 
przy zdrowia długie lata, ażeby olai- 
piąca ludzkość w pańskich błogoczyn | Ef 
nych wyrobach anajdywała ntracone swe gp. 
zdrowie. y | 

Budapesst, 28. listopada 1879. 

Z wysekiejm poważaniem; nniżony 

Jakób .Goldschein, 
w Budapeszcie, Waitkner-Bonlevard, FO, 


We Lwowiw de nabycia w apt J. Bei- 


STROP 
CHINY:ŻELAZA 


GRIMAULT et Cie, Aptekarzy w Paryża, 


8, ulica Vivienne. 


nera- Zyg Rackera, w handlu K. Bał. 
t bana F. W. Królikowskiego, W. Mat- 
szałkiewicza; w Tarnopolu w apt. dr.f | 


A Bnchelta; w Dr 


niecki; w Sucatin ohubyszu L. Dobrzy 


: E. Róhmy w Kołomyi 
a 8. L. Blenich: w Nowym Sączu 

Mukubowa i; Tarnopol Jamregiewicz 
apt; Przemyśl Kozłowski. 1179 4—8} 


« Shuttleworth 


layton 


ŚŚ - we Lwowie | 
ar przy ulicy Grodeckiej A 
: a 1. 22. E A ; 
poleczją na zbliż*jący się 
ah sezon$wiosenny : 


brony dyagonalne, 

brony proszku'ące, 

siewniki Sszerokorzutne systemu łyżeczkowego 
lub talerzykowego, 

siewniki rzędowe „nowego modela" systemu ły- 
żeczkowego lub z kółkami czerpiącemi. 


Ilustrowane cenniki gratie i franco, 


plogi trzyskibowe pstentoware, 

czieroskibowe pługi do riewu i pokładu, 
pluvi jedposkibowe Nr. 2. i 3. 

podek'bowie i pługi powszechue stalowe Sacka, 
ponłębiacze 

ogaiiywacze, kultywatoty, 


14 re) 


drukarni „Uazety Narodowej! A. Skerla. 


